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W poszukiwaniu tematu gwiazdkowego 


Jest tradycją redakcji czasopism, iż numer ukazujący 
się na gwiazdkę, w miesięcznikach zwykle numer dwu- 
nasty, jest zawsze większy, okazalszy, bogatszy i ładniej 
wydany. Jest to niejako podarunek gwiazdkowy od pi- 
sma dla swoich stałych prenumeratorów i czytelników. 
Tradycji tej wierną dotychczas była i redakcja naszego 
pisma. W latach dobrej konjunktury wydawaliśmy bar- 
dzo suty numer gwiazdkowy, w latach gorszych poda- 
runek nasz dla czytelników był skromniejszy, jednako- 
woż wyróżniał się on zawsze od zwykłych numerów. 
Upominek gwiazdkowy bowiem nie koniecznie musi 
być rzeczą dużej wartości. Jest on dowodem pamięci 
wzajemnej osób sobie blizkich lub ze sobą sympatyzu- 
jących, a właściwą wartość jego stanowi nie cena lub 
wielkość, lecz ta pewna myśl, którą w wybór upomin- 
ku się wkłada, aby utrafić w gust obdarowanego i spra- 
wić mu przyjemność. Wiadomo, że dzieciom nieraz byle 
głupstwo bez żadnej wartości sprawia dużo więcej ra- 
dości, niż kosztowne i wymyślne zabawki. To samo ma 
miejsce i z dużemi dziećmi, któremi pozostają ponoć 
osoby dorosłe. Dla tego też i redakcja nasza, wydając 
nawet skromne numery gwiazdkowe, starała się spra- 
wić niemi możliwie dużo przyjemności swoim czytelni- 
kom. Poza szatą zewnętrzną, stroną graficzną i Бо- 
gactwem ilustracji, uważaliśmy że dobór tematów, mo- 
żliwie jaknajciekawszych a jednocześnie pogodnych 


sprawi czytelnikowi najwięcej przyjemności i będzie 
dla niego dowodem ciepłej myśli o nim redakcji. 
Niestety dożyliśmy obecnie czasów, gdy nietylko 
środki materjalne nie pozwalają nam na wydanie nu- 
meru ozdobniejszego pod względem graficznym, ale 
gdy stajemy nawet wobec zupełnej niemożności znale- 
zienia tematu, blisko obchodzącego naszych czytelni- 
ków, a więc tematu z dziedziny automobilizmu pol- 
skiego, któryby był jednocześnie tematem pogodnym. 
Od pewnego już czasu uderzamy stale już tylko зу ton 
minorowy. Jeżeli pismo nasze ma być zwierciadłem 
teraźniejszości, jeżeli trzymać ma rękę na pulsie nasze- 
go współczesnego życia automobilowego to niestety po- 
ruszać musi stale tylko tematy niewesołe. Cóż bowiem 
widzimy obecnie wkoło siebie? — Upadek i ruinę! 
Wznoszony mozolnie przez dziesiątek lat gmach moto- 
ryzacji polskiej wali się w gruzy. Gdziekolwiek spoj- . 
rzymy wszędzie widzimy cofnięcie się do stanu z przed 
lat kilku lub kilkunastu. — Drogi nasze to obraz bez- 
przykładnej, katastrofalnej już ruiny. Tabor samocho- 
dowy jest w pełnej degresji. Zniszczone drogi opusto- 
szały zupełnie i samochód prywatny na naszych szosach 
zączyna już być rzadkością. Krzywa wzrostu ilości sa- 
mochodów w Polsce załamała się gwałtownie i w ciągu 
jednego tylko półrocza wykazuje spadek do cyfry 
z przed lat dwuch. Handel samochodowy — to jedna , 
wielka plajta. Parę pozostałych jeszcze przy życiu firm, 
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wiedzie żywot suchotniczy, a właściwie jest w stanie po- 
wolnego konania. Sport samochodowy cechuje niewi- 
dziany jeszcze dotąd marazm i upadek. Rodzimy prze- 
mysł samochodowy przestał już liczyć ostatecznie na 
własne siły i zrezygnował z pięknych młodzieńczych 
swych aspiracji, udając się pod opiekę wielkich koncer- 
nów zagranicznych. Tak ładnie rozwijający się prze- 
mysł karoseryjny spadł z powrotem do roli słabego rze- 
miosła. Nowe podatki i obciążenia zwaliły się na barki, 
znękanych kryzysem gospodarczym, właścicieli samo- 
chodów, a wkrótce nowe cła, o skali absolutnie prohi- 
bicyjnej, uniemożliwią wogóle posługiwanie się w Polsce 
trakcją silnikową. Теру  biurokratyzm na każdym 
kroku w dalszym ciągu zatruwa życie automobilistów, 
chodując coraz to nowe i coraz to bezsensowniejsze 
papierowe kwiatki. Tak oto wygląda całokształt mo- 
toryzacji Polski w 13 rocznicę niepodległości. 

Wiemy — na obraz ten wielu nam odpowie: „świa- 
towy kryzys gospodarczy”. Niestety tem pocieszać się 
nie możemy. Z zamieszczonych w numerze tym arty- 
kułów przekona się czytelnik, że aczkolwiek wszędzie 
kryzys gospodarczy dał się bardzo silnie odczuć, to 
w branży samochodowej jednak najmniej bodaj poczy- 
nił on spustoszeń. Ilość samochodów w ruchu prawie 
wszędzie w dalszym ciągu wzrasta, — może nie w tak 
szybkiem co poprzednio, tempie, — ale w każdym ra- 
zie wzrasta. Drogi wszędzie już niemal doprowadzono 
do niebywałej perfekcji, a kryzys i bezrobocie nietylko 
nie były powodem przerwania budowy i przebudowy 
dróg, lecz w wielu państwach przeciwnie — dla zaże- 
gnania bezrobocia przystąpiono do tem intensywniej- 
szych prac drogowych. Przemysł samochodowy w dal- 
szym ciągu produkuje i doskonali swoje wyroby, nie 
szczędząc kosztów na nowe pomysły i poszukiwania, 
czego dowodem były eksponaty w dorocznym Salonie 
paryskim i na wystawie Londyńskiej. O bankructwach 
w przemyśle i w handlu samochodowym na Zachodzie 
jakoś nie słychać. Przeciwnie wiele fabryk powiększyło 
swoją produkcję, a eksport z wielu krajów rozwija się 
coraz to pomyślniej. Sport samochodowy w sezonie 
bieżącym cieszył się niebywałem dotąd powodzeniem. 
Liczniejsze niż w innych latach wyścigi samochodowe 
Ściągnęły maksymalną frekwencję zawodników i pu- 
bliczności. Na nadchodzący sezon wszystkie kraje zgło- 
. siły tak wielką ilość zawodów międzynarodowych, że 
Międzynarodowa Komisja Sportowa znalazła się w nie- 
małym kłopocie, przy uzgadnianiu dat poszczególnych 
wyścigów. Jednem słowem w dziedzinie automobilizmu 
gdzieindziej kryzys, jeżeli nawet istnieje to w formie 
bynajmniej nie tak ostrej, co u nas i ma on charakter 
raczej zwolnienia tempa wzrostu, który do tej pory 
był w krajach zachodnich prawdziwie żywiołowym. 
Jednak nigdzie nie widzimy podobnego upadku moto- 
ryzacji, podobnego pogromu, co u nas. 

Jaki jest tego powód? Dla czego w tej dziedzinie od- 
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skoczyliśmy tak znacznie od światowej linji rozwoju? 
Czyżby kryzys gospodarczy był o tyle u nas silniejszy 
niż gdzieindziej. Zapewne — kryzys u nas występuje 
w wyjątkowo ostrej formie, ale nie to jest przyczyną 
pogromu motoryzacji. Główną przyczynę tego zjawiska 
upatrujemy w tem, że automobilizm u nas nie stał się 
jeszcze nigdy przedtem udziałem szerokich mas. Auto- 
mobilizm uprawiały u nas tylko nieliczne zamożniejsze 
sfery, ale masy jeszcze samochodu nie poznały i nie 
znały jego potrzeby. Zobaczmy bowiem co się dzieje 
dziś na Zachodzie. Pomimo kryzysu, pomimo 
zmniejszenia się obrotów i zarobków, ani lekarz, ani 
komiwojażer, ani drobny kupiec, a tembardziej przemy- 
słowiec, bankier czy polityk samochodu za nic się nie 


wyrzeknie i raczej ograniczy wszystkie inne swoje po- 


trzeby, a nie skasuje tego indywidualnego środka loko- 
mocji, gdyż samochód stał się dla niego przedmiotem 
niezbędnym, przedmiotem codziennej potrzeby, bez 
którego jego zarobki natychmiast jeszcze bardziejby 
się skurczyły. Samochód bowiem jest tam nietylko 
źródłem przyjemności, ale przedewszystkiem uniwer- 
salnem narzędziem, używanem we wszystkich zawo- 
dach dla podniesienia wydajności pracy. No a u nas, sa- 
mochód prawie wyłącznie służy dla przyjemności, je- 
żeli wogóle przyjemnością nazwać jeszcze można jazdę 
po naszych drogach. Samochód w Polsce jest zbyt dro- 
gi, a eksploatacja jego zbyt kosztowną, aby codzienne 
używanie go do pracy wytrzymywało kalkulację. 
Żadne podniesienie wydajności pracy, a co za tem idzie 
i zarobków nie pokryje tych szalonych kosztów, jakie 
właściciel samochodu ponosi w Polsce na amortyzację, na 
podatki i na eksploatację samochodu. Na samochód po- 
zwolić sobie mogą w Polsce tylko ludzie bardzo zamoż- 
ni, którzy nie odczuwają potrzeby podnoszenia wydaj- 
ności swojej pracy. I dla tego w momencie kryzysu, 
gdy zarobki się kurczą, a fortuny topnieją, to pierwszą 
oszczędnością jest wszędzie kasowanie samochodu. 
W żadnej branży u nas samochód nie stał się narzędziem 
nieodzownie potrzebnem, i bez niego doskonale wszys- 
cy obywać się mogą. W chwilach trudnych więc bez 
żalu go się wyrzekają. Słaby dotychczasowy rozwój 
automobilizmu w Polsce, a zwłaszcza charakter tego 
automobilizmu — bardziej luksusowy niż utylitarny, 
sprawił to, że kryzys gospodarczy zniszczył go prawie 
doszczętnie. Winę za to ponoszą oczywiście ci, co nie- 
zrozumieli doniosłości rozwoju motoryzacji naszego 
kraju i dla doraźnych zysków poświęcili przyszłość tej, 
tak ważnej gałęzi gospodarstwa narodowego. Zawrotnie 
wysokie cła, bezsensowna polityka w handlu materjała- 
mi pędnemi a nadewszystko wrogie traktowanie wszyst- 
kich właścicieli samochodów jako nababów i utraciu- 
szów sprawiły to, że samochód siłą rzeczy stał się w Pol- 
sce rzeczywiście artykułem luksusowym, zamiast być. 
tak jak gdzieindziej masowym przedmiotem codziennej 
potrzeby. A teraz rozbudowujemy własny przemysł sa- 
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mochodowy. Pytamy dla kogo? Gdzie jest jeszcze w Pol- 
sce klijent, który może sobie pozwolić na samochód, 
a zwłaszcza taki, któryby tak kosztownego przedmiotu 
rzeczywiście potrzebował? 

W szczęśliwych krajach na Zachodzie samochód jest 
często ofiarowywany jako upominek gwiazdkowy. Nie 
ulega wątpliwości, że tego rodzaju upominek jest tam 
dla obdarowanego źródłem wielkiej radości. Gdyby byli 
jeszcze u nas Krezusi, którzyby mogli obdarowywać 
swoich blizkich samochodami, to i tak wątpliwem jest 
czy tego rodzaju upominek sprawiłby obdarowanemu 
przyjemność. My sądzimy że raczej przyniósłby mu 
on zgryzoty i kłopoty, jako że nie wypada natychmiast 
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sprzedawać otrzymanego podarunku gwiazdkowego, 
podobnie jak to czynią u nas szczęśliwcy, którzy wy- 
grali samochód na loterji fantowej. I dla tego 
życzyć narazie nie będziemy naszym czytelnikom, aby 
święty Mikołaj przyniósł im pod choinkę samochód, 
gdyż i tak małe są szanse, aby życzenie to się spełniło, 
Polski święty Mikołaj samochodów w worku swoim 
nie nosi, gdyż z takim ciężarem zanadtoby się umęczył 
na naszych rozbitych drogach. Bądźmy Mu wdzięczni 
jeżeli z pustym nawet workiem zechce on po takich 
wertepach wędrować od domu do domu i jeżeli pod 
strzechy nasze przyniesie tylko nieco ciepła, wiary i o- 
tuchy, których nam tak bardzo obecnie potrzeba. 


OD REDAKCJI 


W uwzględnieniu wyjątkowo ciężkiego położenia go- 
spodarczego kraju i wielkich ciężarów, któremi obarczeni 
zostali automobiliści polscy — Automobilklub Polski 
postanowił z dn. 1 stycznia 1932 r. obniżyć cenę pre- 
numeraty miesięcznika „Auto“ do zł. 10 (dziesięć) rocz- 
nie — 5 półrocznie i 2,50 kwartalnie. W sprzedaży ulicz- 
nei pojedynczy numer „Auto“ kosztować będzie zł. 1. 
„Auto“ drukowane będzie na jednym tylko rodzaju pa- 
pieru — ilustracyinym. Mamy nadzieję, że automobiliści 


polscy ocenią oliarę wydawców „Auto“ i zechcą w dal: 
szym ciągu popierać jedyne pozostałe na naszym rynku 
piśmienniczym wydawnictwo poświęcone automobiliz- 
mowi — które to wydawnictwo staje się obecnie jednem 
z najtańszych czasopism ilustrowanych. 

Zwracamy jednocześnie uwagę zainteresowanych 
jirm na nowe ceny ogłoszeń, umieszczone po spisie rze- 
czy rocznika 1981 r. ; 


Automobilklubu 
Polski 


HR. KAROL 
RACZYNSKI 


Za zasługi położone na 
polu rozwoju automobi- 
lizmu i motoryzacji Polski 


Prezes 


został odznaczony 
krzyżem oficerskim 


„Polski Odrodzonej* 


Przy tej okazji Redakcja 
„Auta* pozwala sobie 
na tem miejscu złożyć 
szanownemu. Prezesowi 
Automobilklubu Polski 


szczere  powinszowania. 
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Są one, nawiasem mówiąc, do nabycia we 
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Nr. 12 


„е. nazewnatrz jezdnie zablokowane nowemi modelami wozów.. 


. przedłużają atmosferę salonu w promieniu jednego kilometra“. 


(photo Keystone) 


SALON PARYSKI 1931 


W pierwszej dekadzie października miał miejsce do- 
roczny, 25-ty z rzędu salon automobilowy, markując 
swym wernisażem, na mocy zdawna ustalonej konwen- 
cji, początek sezonu paryskiego. 

Salon paryski, stanowi rok rocznie datę przełomową 
w kampanji konstruktorów samochodowych nietylko 
Francji, ale wszystkich krajów fabrykujących i ekspor- 
tujących wozy mechaniczne. 

Olbrzymie skądinąd rozmiary Grand Palais nie wy- 
starczają, aby móc pomieścić całość produkcji naraz; 
wystawa wozów ciężarowych i motocykli odbywa się 
zawsze w tem samem miejscu, ale w kilka tygodni póź- 
niej. 

Wyglądem zewnętrznym i dekoracją salon tegorocz- 
ny przedstawiał wobec poprzednich istotny postęp. De- 
koracja prosta i w dobrym smaku, czerwone obicia 
standów doskonale uwydatniają linje karoseryj i blask 
pokrytych chromem lub niklem części metalowych, 
umiejętna dyspozycja świateł, pośrednich i niewidocz- 
nych, nie powodujących cienia, świetnie maskowały 
pretensjonalną brzydotę Wielkiego Pałacu, typowego 
okazu „style nouille“ Wystawy Powszechnej 1900. 

Olbrzymia hala szczelnie zapełniona modelami wo- 
zów najrozmaitszych rozmiarów, klasy i ceny, galerje 
parterowe przeznaczone dla fabrykantów luksusowych 
karoseryj i galerje balkonu — dla mniej wytwornych 


sprzedawców części i akcesorji obsypane były całko- 
wicie stosem różnobarwnych prospektów i zatłoczone 
tłumem zwiedzających (frekwencja w tym roku, dzięki 
Wystawie Kolonjalnej, była silniejsza niż kiedykolwiek). 

Trudno było dokładnie wszystko obejrzeć, tembar- 
dziej opisać. Ograniczymy się przeto do tendencyj 
ogólnych. 

Kryzys światowy zaakcentował bardzo silnie trwają- 
cą już od paru lat, a przejętą z Ameryki demokratyza- 
cję samochodu. 

Dominowały w Salonie modele wozów tanich w ce- 
nie kupna, utrzymania i obciążenia podatkowego (od 4 
do 7 maximum ro koni podatkowych), a przytem dość 
pojemnych, szybkich i wytrzymałych, przeznaczonych 
dla warstwy średniej, obywającej się bez szofera, zato 
obarczonej rodziną. Komfort, prezencja, doskonałość 
wykończenia małych maszyn seryjnych uczyniły dal- 
szy krok naprzód, przy jednoczesnej wydatnej zniżce 
cen i rozpowszechnieniu sprzedaży na raty. 

W dziedzinie technicznej, obok próby lansowania 
małego samochodu elektrycznego, niepodatnego па 
dalsze dystanse, ale praktycznego na miasto i okolice, 
największe zaciekawienie wzbudziły dwie poważne mo- 
dyfikacje: napęd na przednie koła i wolne koło. 

Napęd na przednie koła zainicjowany był w roku 
1903 przez nieistniejącą już markę holenderską Spyker 
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i natychmiast zarzucony. Idea, podjęta w roku 1925 
przez Buccialego i przejęta później przez paru innych 
konstruktorów z obu stron Oceanu, czyni coraz więk- 
sze postępy . 

Argumenty przemawiające za przednią trakcją są 
bardzo poważne i dotyczą głównie zwiększenia bez- 
pieczeństwa (dzięki mniejszej skłonności do derapaży 
i łatwiejszym zakrętom), lepszej równowagi na drodze, 
zmniejszeniu ciężaru wozu, wahań nadwozia, szumu 
гер; 

Wolne koło jest niby rewelacją obecnego salonu i za- 
powiada podobno rewolucję zbliżoną do tej, jaką kie- 
dyś spowodowało ono w kolarstwie. Zresztą jego uży- 
teczność w samochodzie jest analogiczna: oszczędność 
wysiłku, a raczej oszczędność tout court benzyny, zu- 


2 


Przód samochodu Bucciali, 


życia maszyny i opon. Mathis zastosował je do całej 
swej produkcji. i 
Obie te inowacje, jak również system niezależnego 
zawieszenia mają jeszcze wielu przeciwników, może 
jednak w niedługim czasie staną się powszechne. 
Ciekawe udoskonalenie, znane zresztą Juz przed sa- 
lonem, zademonstrowała angielska marka Armstrong- 
Siddley: automatyczna zmiana biegów przez prze- 
suwanie małej rączki umieszczonej na kierownicy zna- 
komicie ułatwia i uprzyjemnia prowadzenie auta. Udo- 
skonalenie to, obok automatycznego zniżenia ceny spo- 
wodowanego przez spadek funta, może w dużym stop- 
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Samochód 1a cylindrowy Horch. (Photo Keystone) 


niu ułatwić eksport tej świetnej angielskiej maszyny na 
kontynent. 

Większość eksponentów istotnych zmian nie zapre- 
zentowała. Konstruktorzy, w tych czasach kryzysu, 
ograniczyli się do drobnych ulepszeń istniejących mo- 
deli, do wypuszczenia paru nowych, niewiele różnią- 
cych się od poprzednich, a przedewszystkiem do znacz- 
nej zniżki cen. 

W dziedzinie karoserji salon obecny również zaak- 
centował jedynie jeszcze bardziej tendencje istniejące 
już przedtem: definitywne zwycięstwo wozu krytego, 
zwłaszcza conduite intćrieure, niska, coraz niższa, prze- 
sadnie niska karoserja, duża ilość miejsc, elegancja linji 
i akcesorji (chrom zamiast niklu), szyby z  nietłu- 
kącego się szkła etc. 

Nazewnątrz Grand Palais ulice zaśmiecone prospek- 
tami i biletami wejścia, jezdnie zablokowane nowemi 
modelami wozów zapraszającemi do próbnej przejaż- 
dżki, chodniki zapchane tłumem flaneurów i prowin- 
cjałów przedłużają atmosferę Salonu w promieniu jed- 
nego kilometra. : Jerzy Goldberg. 

Paryż, w październiku. 


(Photo Pacific et Atlantic) 


Ogólny widok salonu Paryskiego. 


ROK X 


ДООЛ О | o wB 


RZUT OKA NA 25 SALON SAMOCHODOWY 
W PARYŻU NA PODSTAWIE RECENZJI PISM 
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Tył samochodu Mercedes Benz Tyb 1706 KM. 


Superlatywów, któremi obdarza corocznie Salon Pa- 
ryski francuska prasa fachowa, nie należy brać zbyt 
dosłownie. Niemal corocznie czytamy, iż obecny Sa- 
lon stanowi datę w automobiliźmie, że jest on rewela- 
cyjnym, że jest on zwiastunem nowej ery i t. d. i t. d. 
Bezwątpienia każdy salon znaczy postęp w stosunku 
do poprzedniego i byłoby naprawdę źle, gdyby w okre- 
sie roku postęp w automobilizmie się nie ujawnił. Jed- 
nakże postęp ten jest ciągły i stały i z roku na rok nie 
tak znowu ogromny, aby można było mówić o prze- 
wrocie, rewelacji, epoce i t. d. Rozwój automobilizmu 
jest stały i metodyczny, a epoka skoków i przewroto- 
wych wynalazków w automobilizmie już narazie mi- 
nęła. Wieleż to pomysłów, czy ulepszeń, które wysta- 
wione w salonie wzbudzały zachwyt i entuzjazm spra- 
wozdawców i nazwane zostały rewelacyjnemi i epoko- 
wemi, nie wytrzymały jednak próby Życia do tego 
stopnia, że w następnym salonie wogóle już nie figu- 
rowały. Inne natomiast zadebiutowawszy tak skrom- 


nie, że nie były prawie dostrzeżone przez publiczność, 


rozwijały się z roku na rok, wywalczały sobie prawo 
obywatelstwa i po paru latach bez większego rozgło- 
su były adoptowane przez wszystkie szantjące się fir- 
my samochodowe. 

W Salonie tegorocznym nie było więc żadnych ta- 
kich nowości, któreby były jeszcze nieznane, ani tem- 
bardziej takich, któreby można było uważać za począ- 
tek nowej ery w automobilizmie. Największa sensacja 
tegorocznego Salonu — wolne koło, było już wystawio- 
ne w zeszłorocznym salonie i szeroko dyskutowano 
w prasie fachowej. Nowością więc żadną ono nie jest, 
tembardziej, że jak przypomina w „Omnia“ p. Caputo 
wolne koło było stosowane w samochodzie przez Che- 
nard et Walker już w r. 1921, a następnie w swoisty 
sposób. w oryginalnym dyferencjale p. Sensaud de La- 
vaud. Jak nie bez ironji nadmienia p. Albin, zasadzie 
wolnego koła brakowało w owym czasie do powodze- 
nia tylko pieczątki amerykańskiej. Gdy w zeszłym ro- 
ku wolne koło ukazało się z pieczątką Studebackera, 
a w tym roku ośmiu innych pierwszorzędnych firm 
amerykańskich, to i fabrykanci europejscy nie pozostali 
w tyle i w tegorocznym salonie pokazali nam wolne 
koło w przeróżnych warjantach. Nie ulega wątpliwo- 
ści, że wolne koło w niedługim już czasie będzie po- 
wszechnie stosowanem na wszystkich bez wyjątku sa- 
mochodach, tak jak obecnie stosowanem jest na 
wszystkich rowerach, tembardziej, że budowa jego jest 
bardzo prostą i niekosztowną. Już obecnie w Ameryce 
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odsprzedawcy samochodów używanych, dla powiększe- 
nia atrakcyjności swoich gratów, montują na nie wol- 
ne koło wyrabianę w dużych serjach przez f-mę „Sa- 
fety Frie Wheling* i sprzedawane przez nią za cenę 
175 dolarów. 

Również powszechnie stosowanem będzie wkrótce 7 Z 
drugie ulepszenie, znane już również naszym czytelni- 
kom, mian. cichobieżna przekładnia w skrzynce chy- 
żości. Prasa mniej się rozpisuje na ten temat. po- 
nieważ w latach poprzednich wylano już morze atra- 
mentu na temat zalet cichobieżnej przekładni. Sprawo- 
zdawcy stwierdzają, że cichobieżna przekładnia stoso- 
waną jest już nietylko na samochodach najwyższych 
marek, ale również i na maszynach popularnych. Wy- 
starczy zacytować, że skrzynki z trzecim biegiem ci- 
chym stosuje np. Mathis, Fiat, Delahaye i t. d. Cicho- 
bieżna przekładnia jest zresztą tylko etapem przejścio- 
wym do ciągłej zmiany biegów, to jest do zmiany chy- 6 cylindrowy cabriolet „Коѕепдат”. 
żości bez wyłączania sprzęgła, a więc dającej się usku- 
tecznić za pomocą zwykłej rączki zamiast kombinacji 
dźwigni z pedałem. W Salonie tegorocznym widziało > 
się kilka rozwiązań tego problemu. Armstrong Sidd- | 
ley, Daimler, Cadillac, a zwłaszcza C. E. Henriod dali 
już praktyczne rozwiązania, które będą, nie ulega wąt- 
pliwości, z entuzjazmem przyjęte zwłaszcza przez ko- 
biety — kierowczynie. W związku z tem pozostaje 
powodzenie czteroprzekładniowej skrzynki biegów, 
gdyż dzięki temu ostatniemu ulepszeniu odpadł jedyny 
zarzut, czyniony tej przekładni, mianowicie denerwu- 
jącego grzechotu na niższych biegach. Tendencja euro- 
pejskich konstruktorów przechodzenia wzorem amery- 
kanów na trójprzekładniową skrzynkę biegów została 
wskutek zastosowania w przekładni bezszumnych try- 
bów zahamowaną. Przygniatająca większość samocho- 
dów, wystawionych w tegorocznym Salonie, miała 
czteroprzekładniowe skrzynki biegów. Ale i to prawda, 
że w tegorocznym Salonie figurowało wyjątkowo mało 
samochodów amerykańskich. | i 

Duży postęp poczyniło w ostatnim roku niezależne 
resorowanie, a raczej zawieszenie, gdyż jak wiemy w tej 
dziedzinie jest kilka śmiałych koncepcji odrzucających 
wogóle resory, w dawniejszej przynajmniej ich postaci. 
Stała ewolucja tego systemu zresztą nie jest żadną nie- 
spodzianką, gdyż ogromne jego zalety, pozwalały tego 
oczekiwać, a pozatem było tajemnicą polichinella (jak 
mówią francuzi), że prawie wszystkie czołowe wytwór- 
Mie samochodów, pracowały nad własnemi rozwiązania” 
mi tego pomysłu. W tegorocznym Salonie 2 wlasnemi 
systemami niezależnego podwieszenia wystąpiły poza 
markami, które już dawniej system ten stosowały: sa 
- geot, Mercedes-Benz, Donnet, Stoever. Napęd na prze 7 
nie koła znalazł również nowych zwolenników: wyzej 
cytowanego Donnet, niemca Stówer i td. Pozatem m 
minował samochód klasyczny, o linjach do А AC: 
przywykliśmy już od lat 20u. Jak zwykle na wystawac „Nowy“ elektryczn) 


europejskich, w przeciwieństwie do wystaw amerykań- 
skich,figurowała mniej więcej równa ilość silników o 
różnej ilościcylindrów. Silnik czterocylindrowy nie stracił 
jeszcze i w tym roku w Europie prawa obywatelstwa, 


p as 


(photo Atlantic et Pacific) 
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ВОК X AUS ANO. 
tak jak to ma miejsce w Ameryce. с dawne formy; może wkrót- 
W kilku zaledwie samochodach sil- ce już wszystkie samochody 


nik opuścił swoje klasyczne miejsce 
na przedzie samochodu i wywędro- 
wał па jego tył. Ogólną uwagę 
zwracał w Salonie tegorocznym sa- 
mochód Trojan znanej  angiel- 
skiej wytwórni Leyland z silnikiem 
umieszczonym w tyle. Maszyna ta 
poza swoją oryginalnością była nie- 
lada atrakcją dla snobów samocho- 
dowych, ponieważ podobny model, 
wyposażony jedynie w silnik ośmio- 
cylindrowy wytwórnia ta wykonała 
dla księcia Сай. A wszak książe 
Galji jest wyrocznią w rzeczach mo- 
dy i sportu, przypuszczać więc mo- 
żna, iż wielu elegantów będzie chcia- 
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obowiązkowo posiadać będą ши- 
siały linje z końcem XIX stu- 
lecia?... 

Co do ogólnych tendencji, które 
w budowie samochodów ujawnił 
Salon tegoroczny, to właściwie ten- 
dencje te są mniej więcej te same, 
co i w Salonach poprzednich. A 
więc przedewszystkiem dążenie do 
jaknajwiększego spopularyzowania 
samochodu. Środkiem do tego ma 
być z jednej strony uprzystępnienie 
dalsze samochodu, przez obniżenie 
ceny i przez stworzenie modeli t. 
zw. popularnych, z drugiej strony 
ofiarowanie klijentowi samochodu 
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ło obecnie mieć już tylko sil- bezwzględnie wygodnego, sa- 
nik w tyle. Konserw atyści i wo- Przekrój karburatora Solex „,Starter**, mochodu  familijnego, а үлес 
góle ludzie starszej gene- nie przesadnie małego, 240]- 
racji z zachwytem zapewne przyjmą nową koncepcję nego osiągnąć przeciętne szybkości prawie tak samo 
tego nawskroś postępowego konstruktora, którym jest wielkie, co i samochody luksusowe. Charakterystycz- 


Bugatti. Oto dla odmiany, stworzył on w tym roku 
ni mniej ni więcej, tylko samochód elektryczny o linjach 
z przed lat 35-iu.. Automobiliści starej daty z rozrze- 
wnieniem uchwycą za dźwignię sterową, która przy- 
pomni im ich bohaterskie wyczyny w czasach, gdy nie 
istniało jeszcze koło sterowe, czyli tak zwana kierowni- 
ca, a samochód rozwijał maksymalną szybkość 20 klm. 
na godz. Elektryczny Bugatti wprawdzie rozwija szyb- 
kość do бо klm., jako że przeznaczony on jest do go- 
rączkowego tempa ulicy paryskiej, posiada podobno fe- 
nomenalny zryw i może przebiec roo klm. bez ładowa- 
nia akumulatorów, które notabene ładuje się od zwy- 
kłego kontaktu sieci oświetleniowej, w linjach jednak 
do złudzenia przypomina swoich pradziadów. A może 
Bugatti jest tylko zwiastunem nawrotu do dawnej mo- 
dy, jako że w modzie stale po pewnym czasie wracają 
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Zmiana biegów za pomocą raczki na sterze. Armstrong-Siddley. 


ną pod tym względem jest ewolucja popularnej marki 
„Rosengart“. Zbyt mały i pokraczny Rosengart 
z przed lat kilku przekształcił się we wcale zgrabny 
i obszerny samochodzik (jeden model 6-io cylindrowy), 
tak jak w swoim czasie podobną ewolucję przeszedł 
Citróen, Mathis, Renault, Peugeot i tyle innych. Obec- 
nie wymagający nawet klijent pogodzić się może z ma- 
łym samochodzikiem, ponieważ ten mały samochodzik 
jest tylko mały w cenie, lecz rozmiarami, sprawnością 
i wygodą prawie wcale nie ustępuje samochodowi du- 
żemu. Zresztą, jak wspomniałem, tendencja ta nie u- 
jawniła się bynajmniej tylko w tegorocznym Salonie. 
Od dłuższego już czasu europejski przemysł samocho- 
dowy, śladem przemysłu amerykańskiego wkroczył na 
tę drogę. Kierunek ten przemysłu samocho- 
dowego odpowiada 


bezwględnie obecnym wa- 


Angielski samochód Trojan z silnikiem z tyłu (w/g The Autocar) 


ROK X 


runkom w epoce srożącego się kry- 
zysu i dla tego przemysł samocho- 
dowy nie potrzebował specjalnie 
przystosowywać się do warunków 
kryzysowych. Jakby w przeczuciu 
nadchodzącego kryzysu przemysł 
samochodowy oddawna już wkro- 
czył na drogę obniżenia cen i jedy- 
nym widomym znakiem kryzysu, 
odróżniającym Salon tegoroczny od 
Salonów poprzednich, to znacznie 
mniejsza ilość wystawców атегу- 
kańskich, którzy skurczywszy swo- 
ją produkcję, skurczyli też i ekspan- 
sję, a zato niewidziana jeszcze od 
czasów wojny ilość wystawców nie- 
mieckich, którzy, korzystając z ab- 
stynencji amerykan rozpoczęli kam- 
panję zdobywania rynków, zanie- 
dbanych ostatnio przez tych ostat- 
nich. 

Wśród licznych nowych akce- 
sorji wydają nam się specjalnie go- 
dnemi uwagi: nowy karburator „S0- 
lex“ „Starter“ o automatycznym. 


hr. Maurycy Potocki 


Mistrzowie steru w karykaturze 
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starcie, będący właściwie połącze- 
niem normalnego. karburatora z dru- 
gim maleńkim karburatorem, do- 
stosowanym stale do warunków 
rozruszania silnika zimnego, nowy 
pneumatyk Dunlopa  „Trakgrip*, 
ułatwiający, dzięki nowemu kształ- 
towi rzeźby, naśladującemu tryb 
helikoidalny, przyczepność na usu- 
wającej się nawierzchni drogi, oraz 
filtr zwilżający jednocześnie powie- 
trze, przez przepuszczenie go po- 
przez wilgotną płytę z porowatej 
gliny — Ozonator „Gazda“. Zresz- 
tą pod względem akcesorji Salon 
paryski jest zawsze tak bogaty i za- 
wiera tyle ciekawych nowości, że 
opisanie ich wymagałoby specjalne- 
go długiego artykułu. Na tem więc 
narazie zakończę ten krótki szkic 
nowości w tegorocznym 25 Salonie 
paryskim, rezerwując sobie miejsce 
w następnych numerach Auta na 
szersze rozwinięcie szeregu poruszo- 
nych tu tematów. Inż. Mn. 


Rzeźbił J. Jarosz 


Hans v. Stuck 
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ZNAKOMITY 
ŚPIEWAK 

JAN KIEPURA {$ Ë 
W POZNANIU 
PRZY PIEKNYM 
SAMOCHODZIE 
„OŚWIĘCIM- 
PRAGA”. 
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CHLUBA MALARSTWA POLSKIEGO, 
MISTRZ WOJCIECH KOSSAK 
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Z POŚRÓD LICZNIE W POLSCE REPREZEN- 

TOWANYCH MAREK SAMOCHODOWYCH 

WYBRAŁ I NABYŁ SAMOCHÓD 
„OŚWIĘCIM-PRAGA*. 


WOLNA TRYBUNA 


Szanowny Panie Redaktorze 


Proszę uprzejmie o łaskawe za- 
mieszczenie w najbliższym numerze 
Swego poczytnego pisma, 
jących słów kilka: 

W końcowym ustępie artykułu za- 
tytułowanego „Masarykuy Okruh“, 
umieszczonego w. listopadowym ze- 
szycie „Auta“, pan M. K. pozwolił 
sobie w słowach dających bardzo 
dużo do myślenia, skrytykować 
udział polskich zawodniczek w Zjeż- 
dzie Gwiaździstym Pań do Brna. 
Ponieważ zawodniczek tych, było 
tylko dwie, a to hrabianka Marja 


następu- 


Szembekówna i ja, a że hrabianka 
Szembekówna, nigdy jeszcze w rai- 
dzie pań udziału nie brała, uważam 
że niewłaściwa uwaga pana M. K. 
była do mnie skierowana. Przy- 
puszczam że panu M. K. jako spra- 
wozdawcy takiego wyścigu, jakim 
był wyścig pod Brnem, nie obce są 
nasze obecne warunki samochodo- 
we, a więc wie doskonale, że od- 
wołanie tegorocznego Raidu Pań, 
nie nastąpiło na skutek braku me- 
go zgłoszenia, lecz z powodu absty- 
nencji firm samochodowych, które 
nie chciały się angażować w tego- 
rocznym raidzie. Zresztą i Między- 
narodowy Raid z tych samych po- 
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wodów, w roku obecnym, się nie 
odbył. Również panu M. K., przy- 
bierającemu rolę obrońcy Каи 
Pań, powinien znanym być tego- 
roczny regulamin tego raidu, który 
w specjalny sposób, mnie lub mój 
wóz, handikapował, co przyczyniło 
się między innemi, do nieposłania 
mego zgłoszenia. Przyjrzenie się 
zaś wyścigowi pod Brnem, może 
być dla każdego z naszych zawod- 
ników wyścigowych tylko korzyst- 
ne, zatem na ujemną krytykę nie 
zasługuję. 
Racz Szanowny Panie Redakto- 
rze i t. d. 
Marja Ludwika Koźmianowa. 


Samochód „Błękitny Ptak 


Narzędzia supremacji angielskiej w szybkości na londyńskiej wystawie samochodowej, 
П“ Cambella 396 klm/g. łódź A, Miss England П“. Kaye-Dona 777 klm/g. i wodnopłat  Wickers-Supermarine 
S6B. рот, Stainfortha 657 klm/g. 


WYSTAWA SAMOCHODOWA W LONDYNIE 


Dorocznym zwyczajem, bezpośrednio po zakończe- 
niu Salonu Paryskiego, otworzyła swe podwoje wysta- 
wa samochodowa w londyńskiej Olimpji. Wypadła ona 
w momencie przełomowym dla angielskiego przemysłu 


automobilowego, przed którym obecnie, wobec spad- : 


szerokie możliwości, 
Spadek waluty zastał 
samochodowych 
ciężkiego 


ku funta, otwierają się nowe 
zwłaszcza w zakresie eksportu. 
przemysłowców 
gdyż w dobie 


zresztą angielskich 
doskonale przygotowanych, 
kryzysu ekonomicznego nie opuścili oni ani na chwilę 
rąk, lecz przez umiejętną politykę handlową i przemy- 
słową raczej utrwalili swoje pozycje. W poważniejszych 
trudnościach finansowych znalazły się jedynie dwie fa- 
bryki, a mianowicie słynna wytwórnia samochodów 
sportowych Bentley, która została zlikwidowana, oraz 
niemniej znana fabryka samochodów i motocykli А.Ј.5., 
która, według ostatnich wiadomości, ma przejść pod za- 
rząd firmy B.S.A. Poza temi dwiema, wszystkie inne 
firmy brytyjskie prosperują znakomicie. Austin na- 


przykład wypłaci w tym roku pełne sto procent dy- 
widendy. I nie może być inaczej, skoro, jak wykazują 
statystyki, Anglja w dobie kryzysu nietylko nie zmniej- 
sza, ale wprost przeciwnie powiększa swoją produkcję 


samochodową. 


Uwaga konstruktorów angielskich zwrócona jest 
głównie w kierunku małych i tanich samochodów. Tyl- 
ko, że te nowoczesne małe samochody różnią się o- 
gromnie od dawnych małych wozów, będących syno- 
nimem niewygody i udręki. Obecnie mały samochód 
pod względem przyjemności i wygody w prowadzeniu, 
udoskonaleń technicznych, oraz przestronności karo- 
serji, prawie wcale nie ustępuje maszynom wielkim 
i kosztownym. W dodatku każdy sobie może obecnie 
dobrać mały samochód najodpowiedniejszy dla swoich 
potrzeb i wymagań, gdyż, jak wykazała wystawa lon- 
dyńska, ilość i różnorodność modeli o pojemności sil- 
nika do rgoo ccm. jest naprawdę olbrzymia. 

Najmniejszym i najtańszym samochodem w Olimpii 


Nr. 12 


Samochód Rover-Scarab_7 KM. z silnikiem z tyłu. 


(Photo Keystone). 


był Rover Scarab. Posiada on silnik dwucylindrowy 
w V, chłodzony powietrzem, który wraz ze sprzęgłem 


i trzybiegową skrzynką tworzy blok, mieszczący się | 


z tyłu podwozia. Wszystkie cztery koła samochodu są 
niezależnie zawieszone. Cena tego oryginalnego wózka, 
mogącego rozwijać szybkość 80 klm./g., wynosi z czte- 
roosobową karoserją i pełnem wyekwipowaniem zaled- 
wie 89 funtów (około 3 tysięcy złotych). 

Najtańszy samochód czterocylindrowy o normalnej 
konstrukcji wystawiła fabryka Morris, której typ Minor 
z dwumiejscową karoserją kosztuje tylko roo funtów. 
Pozatem Morris, który poszczycić się może niezwykle 
rozległą gamą modeli, pokazał w kategorji małych wo- 
zów jeszcze drugi typ czterocylindrowy Family Eight, 
który z karoserją zamkniętą, wyposażoną w rozsuwany 
dach, oraz hydraulicznemi hamulcami Lockheed, ko- 
sztuje tylko 152 funty. 

Zaciekłą konkurencję małym Morrisom robi słynny 
Austin Seven, sprzedawany obecnie po znacznie zniżo- 


Samochód Hillman:Minx то KM. 


(Photo Keystone). 
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nych cenach (czteroosobowa karetka za 118 funtów). 
Dość dużą popularnością cieszy się również dwucylin- 
drowy Jowett. Do lepszej i droższej klasy wozów o po- 
jemności poniżej jednego litra należą wreszcie: Singer 
Junior, Standard Little Nine, Triumph Super Seven, 
Triumph Super Nine, oraz znane ze swych tegorocz- 
nych wyczynów sportowe M. G. Midgety, których ce- 
na w typach z kompresorami dosięga zawrotnej cyfry 
575 funtów. 

W kategorji samochodów od jednego do półtora litra 
pojemności cylindrów, wybór modeli jest jeszcze więk- 


Podwozie Lagonda-Selector х 12-biegową automatyczna skrzynką biegów. 
(Photo Keystone). 


szy. Sensację wzbudzają tu przedewszystkiem wozy 
dwóch fabryk, które nigdy jeszcze nie budowały ma- 
łych samochodów, a mianowicie Crossley Ten i Hillman 
Minx. Mały Crossley wyróżnia się swoją staranną kon- 
strukcją i wielką wydajnością, podczas gdy Hillman 
przyciąga niską ceną (155 funtów za karetkę familijną). 
Interesująco przedstawia się również półtoralitrowy 
Armstrong Siddeley, posiadający automatyczną skrzyn- 
kę przekładniową. Dużym komfortem odznaczają się 
wozy Singer Ten, Standard Big Nine, Triumph Scor- 
pion, a zwłaszcza sześciocylindrówki Austin Twelve 
Six i Rover Light Six. Dla sportowców szybkie ma- 
szyny czterocylindrowe wystawili w tej klasie Alvis, 


Aston Martin i Riley, podczas gdy sześciocylindrówki 
pokazały firmy M. G. i Invicta. Теп ostatni, nowo 
skonstruowany wóz, cieszył się zwłaszcza specjalnem 
zainteresowaniem sportowców, a to z uwagi na tego- 
roczne sukcesy samochodów Invicta w Zjeździe Gwiaź- 
dzistym do Monte Carlo, Raidzie Alpejskim i szeregu 
innych zawodów. 

Na osobną wzmiankę zasługuje wreszcie mały samo- 
chód Trojan, który odznacza się szeregiem osobliwo- 
ści konstrukcyjnych. Ma on mianowicie czterocylin- 
drowy silnik, działający na zasadzie dwutaktu i plane- 
tarną, trzybiegową skrzynkę szybkości. Silnik wraz ze 
skrzynką biegów mieszczą się z tyłu podwozia, przy- 
czem napęd osi tylnej uskutecznia się przy pomocy 
łańcucha. Ponadto Trojan jest jedynym wozem angiel- 
skim, w którym zastosowano wolne koło, montując je 
między silnikiem i skrzynką biegów. 

Obok powszechnego przerzucenia się na produkcję 
małych i tanich samochodów, charakterystycznem dą- 


Samochód Rover-Scarab 7 KM. w cenie 89 funtów. 
(Photo! Keystone). 


żeniem angielskich konstruktorów jest chęć udoskona- 
lenia skrzynki przekładniowej. Anglicy lubią jeździć 
wygodnie i komfortowo, oraz wyzyskiwać należycie 
moc swego silnika, to też mechanizm skrzynki biegów, 
w jego dotychczasowej postaci, oddawna już ich nie 
zadawalniał. Wyraziło się to na tegorocznej wystawie 
londyńskiej przedewszystkiem  ogólnem stosowaniem, 
nawet w małych samochodach, skrzynek czteroprzekła- 
dniowych z trzecią przekładnią cicho pracującą. Poza- 
tem bardzo wiele firm pokazało przekładnie o całkowi- 
cie odmiennej budowie, często bardzo oryginalne w po- 
myśle i wykonaniu. 

Na pierwszy plan wysunąć tu należy, znaną 2 Wy- 
stawy zeszłorocznej przekładnię angielskiego Daimlera, 
która w tym roku została zastosowaną nietylko we 
wszystkich modelach sześcio i dwunastocylindrowych 
tej marki, ale również w nowym wozie, wypuszczonym 


Silnik samochodu Hillman Minx. 
(Photo Bovers). 


przez fabrykę Lanchester. Przekładnia ta odznacza się 
przedewszystkiem zupełnym brakiem normalnego 
sprzęgła, którego rolę spełnia tak zwane „płynne koło 
rozpędowe* (fluid flywheel). Przedstawia się ono ja- 
ko pewien rodzaj hydraulicznej turbiny, w której uży- 
wanym płynem jest gliceryna. Przy pewnej ilości obro- 
tów silnika, płyn, pod wpływem siły odśrodkowej, po- 
woduje złączenie silnika z przekładnią. Złączenie to 
odbywa się przytem niesłychanie elastycznie i  ła- 
godnie z absolutnem wyłączeniem jakichkolwiek szarp- 
nięć. Przy wolnych obrotach, gdy słabnie siła odśrod- 
kowa, silnik zostaje automatycznie wyłączony. Zmia- 
na biegów, która przy tej konstrukcji stała się 
dziecinną zabawką, gdyż przed przełączeniem wystar- 
czy tylko odpuścić na chwilę pedał akceleratora, jest 
jeszcze bardziej ułatwiona skasowaniem normalnego le- 
warka przekładniowego, którego rolę pełni rączka, u- 
mieszczona na kole sterowem. 

Automatyczną zmianę biegów przy pomocy prze- 


ód Тп KM. 
Samochód Triumph Super 7 (Photo Keystone). 
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Podwozie samochodu ciężarowego A E. C -— Diesel 
(Photo Daily Miror). 


łącznika na kole sterowem, stosuje również we wszyst- 
kich swych modelach fabryka Armstrong Siddeley. 

Fabryka Vauxhall w swoim typie Cadet zastosowała 
urządzenie synchronizacyjne, pozwalające zmieniać bie- 
gi bez najmniejszego szmeru. 

W końcu, bardzo niezwykłą konstrukcję skrzynki 
przekładniowej pokazała słynna fabryka samochodów 
sportowych Lagonda, w swoim nowym typie trzylitro- 
wym, nazwanym „Selector“. Konstrukcja tej skrzynki 
oparta została na patencie Maybacha. Zmianę biegów 
uskutecznia się pneumatycznie, przyczem, ‘со najcie- 
kawsze, biegów tych jest aż... dwanaście: dwie serje po 
cztery biegi w przód, oraz cztery biegi do tyłu. Na- 
turalnie w ten sposób kierowca, rozporządzając ośmio- 
ma przekładniami, może znacznie lepiej wykorzystać 
moc swego silnika w każdych warunkach drogowych, 
niż to jest możliwe przy normalnej skrzynce trzy lub 
czteroprzekładniowej. Zmianę biegów w samochodzie 
Lagonda uskutecznia się, przestawiając różne po- 
zycje dwa przełączniki, umieszczone na kole sterowem, 
przyczem wyłączanie sprzęgła jest zbędne. Sprzęgła u- 
żywa się jedynie przy przechodzeniu z jednej serji bie- 
gów na drugą, do czego służy mały lewarek, umiesz- 
czony bezpośrednio na skrzynce biegów. 

Poza interesującemi modelami małych samochodów, 
oraz ciekawemi konstrukcjami skrzynek przekładnio- 
wych, firmy angielskie nie pokazały w Olympji піс 
więcej godnego wyróżnienia. Co się tyczy wystawców 
zagranicznych, których udział wypadł bardzo okazale, 
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DELCO REMY. — AC. — NORTH EAST. 
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JOSEPH LUCAS. 


Ogólny widok wystawy londyńskiej. 


(Photo Keystone). 


stwierdzić trzeba przedewszystkiem przewagę liczbową 
firm amerykańskich. Amerykanie pokazali szereg mo- 
deli wyposażonych w wolne koło, jak również interesu- 
jącą dwunastocylindrówkę Cadillac i  szesnastocylin- 
drówkę Marmon. Z eksponatów francuskich wyróżnia- 
ła się nowa dwunastocylindrowa Hispano Suiza, oraz 
mały sportowy samochód Derby, który był jedynym 
wozem na wystawie, posiadającym napęd na przednie 
koła. Włosi, którzy z wielkim zapałem ubiegają się 
o rynek angielski pokazali, co tylko mieli najlepszego, 
a więc nowe sześcio i ośmiocylindrówki Alfa Romeo, 
nowe cztero i ośmiocylindrówki Lancia, ośmiocylin- 
drówkę Bianchi, oraz wspaniały wóz Isotta Fraschini, 
posiadający automatyczną skrzynkę  przekładniową. 
Wreszcie jedyny reprezentant przemysłu niemieckiego, 
Mercedes Benz, eksponował swój nowy mały typ z ła- 
manemi osiami, jak również swoje słynne, potężne wo- 
zy sportowe, z których jeden wyposażony był w sze- 
ścioprzekładniową skrzynkę szybkości Maybacha. 

Na jednem ze stoisk wystawy zgrupowane zostały 
maszyny, do których należą aktualne rekordy świato- 
we szybkości na lądzie, wodzie i w powietrzu, a mia- 
nowicie samochód „Błękitny Ptak П“, łódź motorowa 
„Miss England П“ i wodnopłatowiec Vickers Superma- 
rine S6B. Publiczność zwiedzająca wystawę z podzi- 
wem oglądała te trzy arcydzieła angielskiej techniki, 
dzięki którym Wielka Brytanja posiada obecnie wszyst- 
kie rekordy bezwzględnej szybkości. 

M. K. 
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Fragment drogi Izdebna — Koniaków. 


Piękne 


Śląsk Cieszyński, jako teren turystyki samochodowej 
przedstawia niewyzyskane zupełnie jeszcze i niedocenia- 
ne możliwości. Dotyczy to zwłaszcza jego części połu- 
dniowej, w której tworzą swe najpiękniejsze doliny ma- 
lownicze Beskidy Śląskie. Wznoszą się tu też ich naj- 
wyższe i najbardziej charakterystyczne szczyty — Ba- 
rania Góra, Malinowska Skała, Ochodzica, Karolówka 
i inne, dając początek licznym górskim potokom i rze- 
kom. Tutaj to zbiegają z Baraniej Góry — Biała i Czar- 
na Wisełka, a z Malinowskiej Skały — Malinka. Trzy 
te potoki stanowiące źródła Wisły, tworzą główną oso- 
bliwość tej części Śląska Cieszyńskiego, ze względu na 
wyjątkowe piękno otaczającego je krajobrazu. Każdy 
z tych potoków płynie w odrębnej dolinie, a między 


Droga w dolinie Malinki (Fot. kap. J. Korbut). 
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(Fot. kap: J. Korbut). 


szlaki turystyczne w Beskidach Sląskich 


niemi przoduje swym urokiem dolina Białej Wisełki 
z licznemi pienistemi wodospadami, spadającemi z ur- 
wistych skał, wśród gąszczów bujnej roślinności. 

W niedalekiej odległości od Baraniej Góry, u stóp 
Karolówki, bierze swój początek dopływ Odry — Olza. 
Dolina tej rzeki zupełnie inna, odrębna w swym cha- 
rakterze od tamtych, jest niemniej od nich piękna. 

Prawie do wszystkich tych dolin i szczytów można 
dojechać drogami kołowemi; ułatwia to ogromnie i u- 
dostępnia ich zwiedzanie. Władzę administracyjne Ślą- 
ska dbają bardzo o stan dróg, przeznaczając rok rocznie 
znaczne sumy ze swego budżetu na ich ulepszanie. 
Wiele też tutaj juź dokonano w tym zakresie, nieogra- 
niczając się tylko do uporządkowania głównych szla- 


Kubalonkę. 


Fragment drogi przez (Fot. Кар. J. Korbut). 


ROK X 4 


ERRO. Nr. 12 


ków, jak np. traktu Bielsko—Cieszyn, ale utrzymując 
również w dobrym stanie i drogi o drugorzędnem, 
a często nawet o lokalnem znaczeniu komunikacyjnem. 
Specjalną też pieczą otaczane są drogi ważne z punktu 
widzenia rozwoju turystyki w danej okolicy. Tak np. 
w ciągu dwóch lat ostatnich dokonano gruntownej na- 
prawy traktu biegnącego z północy na południe, przez 
uzdrowiska Ustroń—Wisłę — do Istebnej. Do nieda- 
wna, droga ta była prawie nie do przebycia, obecnie 
posiada na całej swej przestrzeni doskonałą nawierz- 
chnię bitą, a nawet na wielu odcinkach wysmołowaną. 


Fragment drogi przez Kubalonkę. 
Udostępniono w ten sposób do użytku jeden z najwspa- 
nialszych szlaków turystycznych, nietylko Śląska Cie- 
szyńskiego, ale śmiało rzec można, w całej Polsce. Jest 
to bowiem droga górska wyjątkowo piękna na całej 
swej trasie, a zwłaszcza na odcinku Wisła— Istebna, bie- 
gnącym po przez przełęcz Kubalonkę. Przewijając się 
wysoko grzbietami górskiemi, otwiera piękne, dalekie 
perspektywy na roztaczającą się dokoła okolicę, na błę- 
kitne pasma Beskidów, na głębokie, zielone konchy do- 
lin, na całe bezmierne morze roślinności pól, łąk i lasów. 
Wciąż zmieniająca się linja trasy i jej poziomu, częste 
i nieraz trudne bardzo wiraże, czynią tę drogę specjal- 
nie interesującą dla automobilisty, dając mu wiele sil- 
nych emocyj sportowych. 


(Fot kap. J. Korbut) 
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Widok szosy w Beskidzie na”granicy Śląska Ciesz. i Małopolski. 
(Fot kap. J. Korput) 


Należy jeszcze podkreślić znakomite zorganizowanie 
Śląska Cieszyńskiego na całym jego terenie dla ruchu tu- 
rystycznego. Wszędzie w górach urządzono ścieżki, o- 
znakowano je i zaopatrzono w napisy, poustawiano 
w ważniejszych miejscach tablice orjentacyjne. Wybu- 
dowano też liczne schroniska. Jest to zasługa dwóch to- 
warzystw turystycznych działających w tym kierunku, 
niemieckiego „Beskidenvereinu' i polskiego „Oddziału 
Śląskiego Polskiego Towarzystwa Tatrzańskiego”. 

W Istebnej droga ta łączy się z traktem biegnącym 
od południowo-zachodniej granicy Śląska Cieszyńskie- 
go, przez Istebnę, Koniaków, do Województwa. Kra- 
kowskiego. Jest to rakże droga górska równie piękna, 
jak poprzednia. Uporządkowanie jej nawierzchni prze- . 
prowadzane jest obecnie i już się ma ku końcowi. Poło- 
żone przy trakcie tym duże wielkie wsie górskie Istebna 
i Koniaków zasługują na uwagę swem ładnem położe- 
niem. Zwłaszcza Istebna. Tu też można jeszcze zoba- 
czyć, zanikające już na północy Śląska Cieszyńskiego, 
barwne stroje, oraz dorodne typy kobiet i mężczyzn. 
Charakterystycznem i bardzo ciekawem jest miejscowe 
budownictwo góralskie. 

Dwa te szlaki oczywiście nie wyczerpują jeszcze 
wszystkiego, co jest piękne i godne widzenia na Śląsku 
Cieszyńskim, zwracamy tylko na nie uwagę, jako na 
najbardziej charakterystyczne. Z W: G; 


«АНС 


Fragment drogi w Koniakowie. (Fot kap. J. Korbut) 


ZJAZD INŻYNIERÓW DROGOWYCH RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ 


W dniach 25 i 26 października r. b. 
W Warszawie, w gmachu Politechniki, 
Związku Inżynierów Drogowych Rzeczypospolitej 
Polskiej. Zebranie zagaił Prezes Związku, inż. Wła- 
dysław Tryliński, Dyrektor Robót Publicznych Urzę- 
du Wojewódzkiego w Warszawie, zwracając w swem 
przemówieniu uwagę na ujemne skutki, jakie wywarł 
kryzys gospodarczy na stan dróg, a zwłaszcza pań- 
stwowych, które wobec niklych wpływów Państwowe- 
go Funduszu Drogowego zostały pozbawione środków 
na normalną naprawę. Już obecnie drogi te na-znacz- 
nych odcinkach uległy zupełnemu zniszczeniu, a w naj- 
bliższej przyszłości na wielu głównych arterjach zo- 
stanie zupełnie ruch przerwany, szczególnie w pobliżu 
większych miast i stolicy. 


odbyło sic 
Ogólne Zebranie 


Dalszą część przemówienia poświęcił Dyr. Tryliński 
sprawie zamierzonego  rozparcelowania Ministerstwa 
Robót Publicznych między sześć innych Ministetstw, 
stosownie do uchwały powziętej przez Komisję dla 
usprawnienia administracji przy Prezydjum Rady Mi- 
nistrów. W myśl tej uchwały, drogi i komunikację 
wodną objęłoby Ministerstwo Spraw Wewnętrznych; 
Zarząd Gmachów Państwowych — Ministerstwo Skar- 
bu, budowę gmachów państwowych — wszystkie Mi- 
nisterstwa, każde dla siebie; elektryfikację — Minister- 
stwo Przemysłu i Handlu; meljoracje wodne — Mini- 


sterstwo Rolnictwa, wreszcie grobownictwo wojenne— ` 


Ministerstwo Spraw Wojskowych. | 

W końcu poruszył Dyr. Tryliński sprawę obniżki 
płac, jaka dotknęła inżynierów drogowych, jako urzęd- 
ników państwowych, a wynoszącej przeciętnie od 35 
do 50%, oraz sprawę gremjalnego wypowiedzenia posad 
inżynierom pozostającym na służbie prowizorycznej 
lub kontraktowej. Obniżka poborów została przez 
ogół inżynierów przyjęta w tem przeświadczeniu, że 
tej ofiary wymaga ojczyzna, walcząca z ciężkiem prze- 
sileniem gospodarczem, nie mogą jednak oni pogodzić 
się z tem, by zostali wyrzuceni po za nawias pracy na 
drogach, której poświęcili swoje życie, tembardziej że 
drogi w Polsce są bardzo zaniedbane i potrzebują fa- 
chowej opieki. Należy też spodziewać się, że to ostat- 
nie zarządzenie o redukcji będzie w najbliższej przy- 
szłości cofnięte. 

Na propozycję Prezesa Związku powołano na prze- 
wodniczącego Zebrania inż. A. Zubelewicza, Dyrekto- 
ra Robót Publicznych w Nowogródku. 

W czasie Zjazdu wygłoszono następujące odczyty: 

Inż. Henryka Riessa: „Ogólny pogląd na istotę kón- 
strukcji wykonania asfalto-betonów i asfaltów piasko- 
wych“. 

Inż. Henryka Kiepala: „Nowoczesne nawierzchnie 
z półproduktów kostkowych“ 

i inż. Jana Brylińskiego: „Problem utrzymania dróg 
szutrowych i żwirowanych w najbliższej przyszłości 


х í A EŃ 
i stopniowego przystosowania dróg do ruchu samocho- ` 


dowego“, 
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Po wygłoszeniu referatów rozwinęła się ożywiona 
dyskusja, poczem udano się autokarami i samochoda- 
mi na wycieczkę celem obejrzenia na terenie powiatu 
Warszawskiego odcinków dróg o nawierzchniach z be- 
tonu cementowego, asfaltu piaskowego, betonu smoło- 
wego, komdrobitu, betonu asfaltowego, oraz z półkost- 
ki. Trasa wycieczki objęła następujące miejscowości: 
Wilanów, Jeziornę, Piaseczno, Włochy i Pruszków. 
wyjaśnień udzielali przedstawiciele firm, oraz kierownik 
państwowego Zarządu Drogowego inż. Gajkowicz. 

W następnym dniu uczestnicy Zjazdu zwiedzili na- 
wierzchnię klinkierową ułożoną w r. b. na Żoliborzu, ` 
na ulicy Czarnieckiego, oraz oglądali budowę drogi 
z kostki bazaltowej na odcinku Warszawa—Karczew. 

Zjazd zamykając sie, powziął następujące rezolucje: 

I. „Wobec uchwały Komisji dla usprawnienia admi- 
nistracji publicznej z dn. 16 września b. r., zalecającej 
zniesienie Ministerstwa Robót Publicznych i rozparce- 
lowanie jego agend między 6 innych Ministerstw, Zjazd 
Inżynierów Drogowych Rzeczypospolitej Polskiej uzna- 
Је, że wykonanie tej uchwały nietylko nie może się 
przyczynić do usprawnienia tej dziedziny administracji 
państwowej i jej potanienia, ale grozi w sam byt robót 
publicznych, które jako jedna z najważniejszych dzie- 
dzin gospodarki państwowej, skupiona w ręku jednego 
fachowego Ministerstwa, winny stanowić zasadę gospo- 
darczego rozwoju Państwa, a w dobie panującego bez- 
robocia być podstawą do jego zmniejszenia przez uru- 
chomienie w większych rozmiarach robót publicznych 
w kraju. 

Wobec powyższego Zjazd wypowiada się zupełnie 
stanowczo przeciwko zamiarom parcelacji agend M. R. 
P., jako nieekonomicznym, gospodarczo nieuzasadnio- 
nym i niecelowym'. 

П. „Zjazd inżynierów drogowych Rzeczypospolitej 
Polskiej stwierdza, że z powodu braku kredytów w cią- 
gu kilku ostatnich lat, cały szereg najważniejszych od- 
cinków dróg, szczególnie państwowych, o bardzo inten- 
sywnym ruchu zostało zupełnie zniszczonych, a dalszy 
postęp zniszczenia grozi w najbliższym czasie przerwą 
w komunikacji. Również zły stan mostów zmusza 
władze drogowe do ograniczenia, lub całkowitego zam- 
knięcia ruchu. Obecne dotacje na drogi państwowe 
wystarczają zaledwie na opłacenie służby, a wszelkie wy- 
datki konserwacyjne są wstrzymane. W tym stanie 
rzeczy, Związek inżynierów drogowych stojąc przed 
groźbą ruiny dróg państwowych w Polsce, uważa za 
swój obowiązek podnieść głos ostrzegawczy: raz zmar- 
nowany kapitał, jaki stanowią dla Państwa drogi koło- 
we, będzie wymagał wysiłku wielu pokoleń do jego 
przywrócenia. `: 

W chwili tej Związek uważa za rzecz bezwzględnie 
konieczną wzmożenie dotacji na rzecz dróg, oraz umo- 
żliwienie rozwoju Funduszu Drogowego przez rozsze- 
rzenie jego podstaw i oparcie głównie na zasadach opłat 
od materjałów pędnych, zgodnie z wnioskami ostatnie- 


go Polskiego Kongresu Drogowego“, 


Oprócz wystawy kolonjalnej, która codziennie zwie- 
dzały setki tysięcy turystów, gnanych ciekawością ze 
wszystkich stron Świata posiadał Paryż tego lata, jesz- 
cze jedną sensację — był nią oczywiście salon samocho- 
dowy, odwiedzany tłumnie przez zwolenników sportu 
samochodowego i turystyki. 

Z niezwykłym przepychem, nakładem szalonych 
kosztów, urządzono w tym roku kolebkę tego nie- 
zwykłego luksusu, który przedstawiają tysiące wysta- 
wionych modeli, różnych marek, systemów no i oczy- 
wiście... cen. 

Żadna jednak z firm samochodowych nie zdobyła się 
па tak szalony wysiłek co Citroën. Wielka ta firma, 
produkująca setki samochodów dziennie, której wy- 
stawę w Warszawie pamiętamy do dziś dnia, pokazała 
coś niezwykle okazałego. 

Nie bacząc na ciężkie czasy, nie zwracając uwagi na 
miljonowe wkłady, wybudowano pawilon, którego roz- 


miary oraz luksusowe wykończenie, zwróciły na siebie 
uwagę całego Świata. Na Pont de l'Europe, gdzie tak 
niedawno jeszcze mknęły setki taksówek i przechadzały 
się tłumy spacerowiczów, powstał w rekordowym cza- 
„sie, bo zaledwie w cztery tygodnie, pawilon, który stał 
się częścią i ozdobą salonu samochodowego. 


W potężnym tym gmachu, długości około 350 m. wi- 
dzimy setki cudownych maszyn Citroćna, począwszy 
od smukłych jasno niebieskich torped, a skończywszy 
na poważnych ciemnych limuzynach, z których każda 
jest ideałem elegancji, wygody i niezwykłego luksusu. 

Najciekawszą rzeczą z calego pawilonu, jest obrazo- 
wo wykazany historyczny rozwój samochodów Ci- 
troćn'a. Widzimy tu wszystko, począwszy od nie- 
zgrabnego wózka powojennych lat, a skończywszy na 
wykwintnem aucie, które odpowiada, najbardziej wy- 
brednym wymaganiom współczesnego snoba. 


35 © w lecie i 20°С w zimie ` to ogromna 


różnica w temperaturze! Zrozumiałem wiec 
jest, że naogół nie można stosować zima 
fej samej marki Mobilowl co latem. 
Warunki pracy samochodu różnią się wielce. 
Należy więc w pore zmienić olej na okres 
zimowy. Nasza Tabela Polecajaca Mobiloil 
wskazuje dla każdego pojazdu mechaniczne- 
go najbardziej odpowiednią marke. 
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STRONICA PRA WNIKA 


Orzecznictwo sadów a ruch pojazdów mechanicznych 


(Zasady odpowiedzialnošci cywilnej) 


Zgodnie z zapowiedzianym pro- 
gramem omawiania orzecznictwa 
sądów (patrz Nr. 7 „Auta“) po sze- 
regu artykułach, dotyczących dzie- 
dziny odpowiedzialności karnej w 
świetle interpretacji obowiązujących 
przepisów, — przystępujemy obec- 
nie do scharakteryzowania i przy- 
toczenia orzeczeń, normujących od- 
powiedzialność cywilną automobili- 
stów za szkody spowodowane pod- 
czas wypadków. 

Niejednokrotnie spotyka się 
twierdzenie, że w przeważającej 
liczbie wyroków sądy zasądzają od- 
szkodowanie i że ` wogóle istnieje 
jakby specyficzna tendencja do wy- 
roków, zapadających na niekorzyść 
automobilistów; należy scharakte- 
ryzować przedewszystkiem ogólne 
zasady, panujące w orzecznictwie 
cywilnem w stosunku do interesu- 
jącego nas zagadnienia, aby tę ten- 
dencję zrozumieć, gdyż z poszcze- 
gólnych wyroków nie moglibyśmy 
sobie zdać dostatecznie sprawy na 
jakich podstawach teoretycznych 
i prawnych wyroki są oparte. 

Jak wiadomo na obszarze b. 
Kongresówki obowiązuje Kodeks 
Cywilny Napoleona, którego prze- 
pisy o wynagrodzeniu szkody (art. 
1382—1384), znajdujące się w dzia- 
le o występkach i jakby występkach 
odnoszą się między innemi do od- 
powiedzialności za szkody uczynio- 
‚ пе przez czyn człowieka, przez jego 
niedbalstwo lub  nieroztropność o- 
raz nadto za szkody zrządzone 
przez przedmioty, które się ma pod 
swoim dozorem. 

Jest rzeczą niewątpliwą, Ze o- 
gromne znaczenie ma interpretacja 
danych przepisów, które liczą sobie 
z górą roo lat bytu, a mimo tego 
sędziwego wieku muszą być dosto- 
sowane do zmienionych współczes- 
nych warunków życia i do takich 
faktów, które w latach tworzenia 
Kodeksu wogóle nie mogły być bra- 
ne pod uwagę. Poza orzecznictwem 


polskiem, w którem znajdujemy od- 
nośną interpretację, musimy wziąść 
pod uwagę również orzecznictwo 
francuskie, — gdyż przecież te sa- 
me przepisy napoleońskiego Ко- 
deksu Cywilnego obowiązują i we 
Francji. 

W świetle orzecznictwa  począt- 
kowo rozstrzygano sprawy o od- 
szkodowania na podstawie art. 1382 
i 1383 К. С., opierając wyrok ści- 
śle na ustaleniu winy sprawcy szko- 
dy, na jego niedbalstwie lub nie- 
roztropności, w wyniku której 
szkoda nastąpiła; zatem kto doma- 
gał się odszkodowania musiał udo- 
wodnić winę .automobiliście, musiał 
przeprowadzić takie dowody, któ- 
reby wskazywały, choćby w naj- 
mniejszym stopniu, że istotnie au- 
tomobilista jakieś przepisy naru- 
szył. 

Należy jednak nadmienić, że o- 
rzecznictwo sądów, nawet w uzna- 
waniu winy odznacza się wybitną 
dążnością do upatrywania zawinie- 
nia szkody w każdym uchybieniu 
przepisom o ruchu, nawet często- 
kroć nie mającem ścisłego związku 
z wypadkiem, jak również w każ- 
dem zachowaniu się kierowcy, gdy 
ten nie ujawnił życiowej przezor- 
ności czy przewidywania. Dążność 
tę należy tłomaczyć poglądem są- 
dów na stosunek jaki zachodzi mię- 
dzy uprzywilejowanem  stanowis- 
kiem  społecznem i gospodarczem 
właściciela wzgl. posiadacza ѕато- 
chodu, a skutkami szkody (np. 
śmierć lub kalectwo) dla poszkodo- 
wanego; stąd też płyną wymagania 
od automobilistów nadzwyczajnej 
rozwagi i daleko sięgającej roztrop- 
ności i ostrożności; oraz przewidy- 
wania skutków zależnie od całego 
szeregu okoliczności, w jakich każ- 


dej chwili automobilista znajduje 
się w czasie jazdy. 
Takie zasady odpowiedzialności 


cywilnej, uwarunkowane dowodem 
winy, utrzymały się przez czas dłuż- 
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szy, lecz w miarę rozwoju przemy- 
słu wogóle, a automobilizmu w 
szczególności, w miarę pojawiania 
się większej liczby wypadków sa- 
mochodowych związanych z oży- 
wieniem ruchu, poczęto zastana- 
wiać się nad tem, czy słusznem jest. 
aby ofiara wypadku ponosiła w ca- 
łości skutki szkody, chociażby au- 
tomobilista nie zawinił, — czy nie 
należy wziąść w obronę szczególną 
interesów poszkodowanego przez 
rozszerzenie zakresu odpowiedzial- 
ności cywilnej. 

Z takiego postawienia sprawy 
wyłoniła się nowa interpretacja о- 
bowiązujących przepisów Kod. C. 
wyżej przytoczonych, — a miano- 
wicie sądy stanęły na stanowisku, 
że odpowiedzialność automobilistów 
nie opiera się ściśle na ich czynie 
t. j- właściwem lub niewłaściwem 
kierowaniu autem, lecz wchodzi tu 
w grę auto — jako przedmiot bez- 
pośrednio szkodę powodujący, a 
będący w momencie jazdy pod 
dozorem człowieka; rozszerzono 
więc kwalifikację odpowiedzialno- 
Ści z art. 1382 — 1383 na art. 1384 
K. C., co pociągnęło za sobą po- 
ważne skutki dla automobilistów, 
gdyż całe zapatrywanie poszło w 
kierunku, że auto — maszyna po- 
woduje szkodę, używanie samocho- 
du wystawia ludzi i rzeczy na pe- 
wne niebezpieczeństwo, rzeczą więc 
jest swobodnego uznania jednostki 
czy chce z takiej maszyny korzystać 
w komunikacji, skoro zaś na używa- 
nie maszyny się decyduje, — do- 
mniemanie winy musi być ułoma- 
czone na miekorzyść używające- 
go samochodu w tych wszyst- 
kich wypadkach, gdy ściśle wi- 
ny jego określić się nie da, a nie 
zachodzą szczególne okoliczności 
przemawiające za uwolnieniem go 
od płacenia odszkodowania. 

Jak uprzednio poszkodowany 
musiał udowadniać, że automobi- 
lista zawinił, — tak według nowej 


ROK X 


interpretacji sam automobilista mu- 
si również przeprowadzić dowód, 
ZE żadnej winy w wypadku nie po- 
nosi, że wypadek został spowodowa- 
ny wyższą siłą, bądź winą tylko sa- 
mego poszkodowanego, lub przyczy- 
ną postronną. 

Takie stanowisko np. znajdujemy 
w następujących orzeczeniach Są- 
du Najwyższego: 

1) na mocy art. 1384 cz. I K. С. 
każdy mający rzecz pod dozorem 
odpowiada za szkodę przez nią wy- 
rządzoną. Odpowiedzialność z tego 
artykułu nie jest związana z istnie- 
niem czy brakiem przepisów, naka- 
zujących zastosowanie ostrożności; 
wypływające z art. 1384 K. C. do- 
mniemanie winy. osoby mającej 
rzecz pod swym dozorem, może 
być obalone jedynie przez stwier- 
dzenie, iż nie ciąży na niej żadna 
wina (orzecz. Nr. I C-2266/30). 

2) domniemanie winy z art. 
1384 cz. I K. C. może być odparte 
przez dowód, iż zachodziły szcze- 
gólne okoliczności wyłączające wi- 
nę, a zatem również odpowiedzial- 
ność; — do takich zaś dowodów 
należy pomiędzy innemi stwierdze- 
nie, że powstała szkoda ma swe źró- 
dło nie w działaniu samej rzeczy, 
ale w przyczynie postronnej, nadto 
zupełnie niezależnej od osoby, pod 
której dozorem w chwili wypadku 


znajdowała się (orzecz. Nr. I C.- 
2103/30). 
Orzecznictwo francuskie — dla 


polskich sądów jest również miaro- 
dajne—i literatura prawnicza idzie 
jeszcze dalej w tem rozszerzaniu za- 
kresu odpowiedzialności cywilnej, 
związanej ściśle,—jak się to twier- 
dzi, —z nowymi warunkami współ- 
czesnego uprzemysłowionego życia. 
W praktyce francuskiej obok zasa- 
dy winy i domniemania winy przy 
rozpatrywaniu _ odpowiedzialności 
przedsiębiorcy wzgl. właściciela sa- 
mochodu i t. p. wysuwa się zasadę 
ryzyka i w poszczególnych wypad- 
kach, gdy wedle zasady winy nie 
należałoby się żadne wynagrodzenie, 
` — zasądza się odszkodowanie па 
mocy zasady ryzyka. 
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Takie np. orzeczenie sądu fran- 
cuskiego tę zasadę ryzyka w mo- 
tywach ujmuje w następujący spo- 
sób: „Domniemanie winy, które art. 
1384 cz. I K. C. ustanawia prze- 
ciwko osobie, mającej dozór nad 
rzeczą, dotyczy również kierowcy 
samochodu, ponieważ używanie sa- 
mochodu wystawia ludzi i rzeczy 
na ryzyko wypadku, ryzyko, które 
zignorować, lecz może i powi- 
nien je przewidzieć i które za- 
równo ze względów prawa jak 
i słuszności winno go całkowicie ob- 
ciążać z wyłączeniem rzeczy i osób 
na to ryzyko wystawionych. 

Szczegółową analizę powyższego 
stanowiska znajdujemy w raporcie 
pod tyt. „Wina i ryzyko jako pod- 
stawy odpowiedzialności cywilnej”. 
(Jerzy Krzywicki, Warszawa 1931 
— skład Kasa im. Mianowskiego), 
w której autor specjalnie omawia 
również odpowiedzialność z wypad- 
ków samochodowych, stwierdzając, 
że samochód ze szczególną wyra- 
zistością wysuwa zagadnienie ryzy- 
ka, związanego ze współczesną dzia- 
łalnością człowieka, że judykatura 
świadczy o istnieniu dążności, by 
nadać zakres większy odpowiedzial- 
ności za wypadki samochodowe, niż- 
by nakazywało ścisłe przestrzeganie 
zasady winy, — a stąd ryzyko sa- 
mochodowe, związane z posiada- 
niem i używaniem samochodu, ma- 


jące specjalnie doniosłe znaczenie 
socjalne. 
Nie miejsce tn na szczegółowe 


rozwijanie powyższych zagadnień 
z racji ich skomplikowanej prawnej 
treści, — należy jedynie zdać sobie 
sprawę z kierunku współczesnego 
cywilnego orzecznictwa sądów, aby 
tem lepiej osądzić czy i w jakiej 
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а także szczegółowymi 


mierze  automobiliści przez wyżej 
przedstawioną interpretację obowią- 
zującego prawa są upośledzeni. 


Z uwagi na to, że niektórzy czy- 
telnicy zainteresowani orzecznic- 
twem, mogliby ewentualnie powo- 
lać się w analogicznych sprawach 
na przytaczane przez nas orzecze- 
nia, podajemy niżej numery orze- 
czeń i ustalone w nich zasady: 

TS Nr: gas Auta > orzeczenie 
Sądu Najwyższego Nr. П.К. т 965/27 
(Zb. Ог» Nr. 148/27) — zasada: 
„Odległość w jakiej może przejeż- 
dżać samochód koło chodnika mu- 
si być taka, aby kierowca nie po- 
trącał ludzi stojących na chodniku“. 


2. Nr. 9 „Auta“ — orzeczenie 
S. N. Nr. II 3. K. 91/29 (Zb. Orz. 
Nr. 115/29), — zasada: „Kierowca 


nie może odpowiadać za wypadek, 
gdy zachował wszystkie środki o- 
strożności, wskazane naturą rzeczy, 
przepisami 
o ruchu pojazdów mechanicznych”. 

3. Nr: sro „Аџга“—а) orzecze- 
nie S. N. Nr. II 3 K. 319/29 (Zb. 
Orz. Nr. 295/29), — zasada: а) 
„Samą nieuwagą, będącą wynikiem 
własnego niedbalstwa nie może się 
oskarżony zasadnie bronić“. — b) 
orzeczenie S.N. Nr. 2 К. 279/31, — 
zasada:,,Sąd orzekający musi wskazać 
w wyroku konkretnie przepis jaki 
został przez kierowcę naruszony, 
oraz ustalić dokładnie kategorję u- 
szkodzenia ciała. 

4. Nr. rr „Auta“ — a) orzecze- 
nie S. N. Nr. I K. 1209/31,—zasa- 
da: sz,Pojęcie nadmiernej szybkości 
w rozumieniu cz. I art. 37 rozporzą- 
dzenia o ruchu pojazdów mecha- 
nicznych nie jest równoznaczne z 
pojęciem) maksymalnej: szybkości 
(CZU атои) 

b) orzeczenie S. N. Nr. 1 K. 
1466/30, — zasada: „Raptowne ha- 
mowanie nożnym hamulcem w mo- 
mencie zarzucenia auta nie jest do- 
puszcżalne, a kierowca winien nor- 
mować szybkość tak, aby uniemo- 
żliwić zajście wypadku w razie zą- 
rzucenia auta“. 

E. Wiś. — sędzia. 


ROK X 


Kwartalna Kronika Ustawodawstwa Samochodowego 
(pod Redakcia К. Watrakiewicza adw. prz.) 


Opłata na rzecz Państwowego Funduszu 
Drogowego. Na podstawie art. 6 p. 4 u- 
stawy o państwowym Funduszu Drogo- 
wym Rada Ministrów rozporządzeniem z 
(Dz. U. Nr. 83 p. 645) 
ustaliła wysokość opłat od pojazdów me- 
chanicznych na rok budżetowy 1931/32. 
Opłaty od samochodów osobowych pry- 
watnych i od motocykli nie uległy zmia- 


2 września rosr r. 


nom. Przeciwnie opłaty od autobusów, do- 
rożek samochodowych i samochodów cię- 
Roz- 
porządzenie powyższe weszło w życie 15 
września 1931 r. z mocą obowiązującą od 


żarowych zostały obniżone o 204. 


dnia r kwietnia 1931 r. 

Sposób uiszczania opłat samochodowych. 
Nowe rozporządzenie wykonawcze do u- 
stawy o Państwowym Funduszu Drogowym 
z 3 października т9зт roku (Dz. U. 92 po- 
zycja 716) weszło w życie z dniem 16 'pa- 
ździernika 1931 r. z mocą obowiązującą od 
dnia 1 kwietnia 1931 r. z tym jednak wy- 
jątkiem, że postanowienia dotyczące wpro- 
wadzenia biletów obowiązują przedsiębior- 
ców od 15 listopada 1931 r. — Rozporzą- 
dzenia wykonawcze z 17- marca 1931 r. 
(Dz. U. 25 poz 150) i z 17 marca 1931 r. 
(Dz. U. 56 poz. 458) utraciły moc obowią- 
zującą. 

Opłacie podlegają pojazdy mechaniczne 
zaopatrzone w dowód rejestracyjny i znaki 
rejestracyjne, Obowiązek płacenia opłaty 
powstaje z chwilą dopuszczenia pojazdu do 
ruchu t. j. z chwilą uzyskania dowodu re- 
jestracyjnego i znaków „rejestracyjnych, a 
ustaje po wycofaniu pojazdu; wycofanie 
pojazdu z ruchu następuje bądź z dniem 
złożenia u powiatowej władzy administracji 
ogólnej dowodu rejestracyjnego i znaków 
rejestracyjnych, bądź też z dniem odcbra- 
nia przez wojewódzką władzę administra- 
cji ogólnej dowodu rejestracyjnego i zna- 
ków rejestracyjnych. 

Wymiar opłaty jest oparty: na danych 
zebranych przez wojewódzką władzę ad- 
ministracji ogólnej, zapisanych w specjal- 
nych rejestrach. Opłata wymierzana jest 
jednorazowo za cały rok budżetowy: (od 
t kwietnia do 31 marca), a płatna w czte- 
rech ratach kwartalnych zgóry. Urząd wo- 
jewódziki jednak może zezwolić na uiszcze 
nie powyższej opłaty w 
nych. 


ratach miesięcz- 
Jeżeli obowiązek opłaty powstał w 
ciągu roku budżetowego, opłatę wymierza 
się od dnia w którym powstał obowiązek 
płacenia do końca tegoż roku budżetowego 
Po dokonaniu wymiaru władza wymiaro- 
wa obowiązana jest rozesłać płatnikom na- 
kazy płatnicze, w których należy podać 
podstawę wymiaru, wysokość opłaty i 
termin płatności oraz objaśnienie o przy- 


sługujących płatnikom środkach prawnych. 
Termin uiszczenia przypadającej raty opła- 
ty upływa z pierwszym dniem tego kwar- 
tału, za który dana rata przypada. Jedno- 
cześnie z opłatą za kwartał następujący po 
dopuszczeniu pojazdu do ruchu powinna 
być uiszczona opłata za okres czasu po- 
przedzający ten kwartał, licząc od dnia, w 
którym powstał obowiązek płacenia opłaty. 

Obecne rozporzędzenie wykonawcze — 
jak widzimy — poniechało stałe, niewzru 
szone formuły do obliczania ryczałtu, a 
tem samem dozwoliło udawadnianie przez 
płatnika współczynników składających się 
na ustalenie tego ryczałtu. Między innemi 
omawiane rozporządzenie zapowiada wyda- 
nie przez p. Ministra Robót Publicznych 
szczegółowej instrukcji co do sposobu obli- 
czania ryczałtu tak opłatys od przewozu 
towarów, jak i do ceny biletów osobowych. 

Państwowy Fundusz Drogowy. Minister- 
stwo Robót Publicznych podało do wiado- 
mości (Monitor Polski Nr. 237 z 14.X.31), 
że nie wydało żadnego zarządzenia wstrzy- 
mującego na terenie całego Państwa egze- 
kucję zaległych opłat na rzecz Państwowe- 
go Funduszu Drogowego. 

Samorządy niemogą pobierać podatków 
od samochodów. Wobec spotykanych w 
prasie informacyj o interpretacji ustawy z 
3 lutego 1931 r. o państwowym funduszu 
drogowym (Dz. 16 poz. 81) w tym 
sensie, jakoby związki samorządowe były 
i nadal uprawnione do pobierania dotych- 
czasowych podatków i opłat od właścicieli 
samochodów, Ministerstwo Robót Publicz- 
nych wyjaśniło (Monitor Polski 192): w 
myśl art. 22 ustawy 
Š 54 rozporządzenia wykonawczego (Dz. 
U. 25 poz. 150) z dniem r kwietnia 193г 
r. zniesione zostało pobieranie opłat: 
tniczych, 


wspomnianej oraz 


my- 
kopytkowych, podatku od po- 
jazdów mechanicznych jako przedmiotów 
zbytku oraz specjalnych opłat drogowych 
od wszystkich pojazdów mechanicznych. 
Kontrolerzy ruchu na drogach publicz- 
nych. Na podstawie art. 19 ustawy z 7 pa- 
Ździernika 1921 r. o przepisach porządko- 
wych na drogach publicznych (Dz. U. 89 
poz. 656). Ministrow'e Robót Publicznych 
i Spraw Wewnętrznych wydali instrukcję 
14 października 1930 r. dla kontrolerów 
ruchu na drogach publicznych (Monitor 
Polski, 1930, Nr. 252). Umudurowani kon- 
trolerzy ruchu są zaprzysiężonemi pań- 
stwowemi organami służby drogowej, po- 
wołanemi do czuwania mad przestrzeganiem 
obowiązujących przepisów: a) dotyczących 
ruchu na drogach publicznych, b) doty- 
czących utrzymania dróg i zakazów ich 
niszczenia. Kontrola ruchu ma w szczegó|- 
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ności obowiązek: a) zarządzać co potrzeba 
dla usunięcia przeszkód na drodze, b) u- 
dzielać doraźnej pomocy poszkodowanym 
w razie nieszczęśliwego wypadku na dro- 
dze, c) ustalać okoliczności odnoszące się 
do wykroczenia przepisów drogowych 1 
osoby sprawcy i d) nakładać w granicach 
upoważnień kary w drodze doraźnych na- 
wykroczenia przepisów 
drogach publicznych, 
o popełnieniu wykro- 


kazów karnych za 
porządkowych na 
względnie donosić 


czenia starostwu. Kontroler ruchu może 
żądać od naruszających przepisy drogowe 
okazania dowodu stwierdzającego iden- 


tyczność osoby, a od kierowców pojazdów 
mechanicznych okazania dokumentów u- 
prawniających, a pozwolenia 
na prowadzenie pojazdu, dowodu rejestra- 
cyjnego pojazdu, albo specjalnego pozwo- 
lenia na próbną jazdę, międzynarodowego 
świadectwa drogowego, lub wojskowego 
dokumentu rejestracyjnego. Na żądanie 
ruchu obowiązany jest okazać 


mianowicie: 


kontroler 
legitymację służbową oraz upoważnienie do 
nakładania kar w drodze doraźnych na- 
kazów karnych. Kontrolerowi ruchu przy- 
sługuje w czasie pełnienia służby prawo do 
szczególnej ochrony prawnej, określone w 
obowiązujących ustawach karnych. Gdyby 
w konkretnym wypadku zaszła potrzeba 
interwencji służbowej, a na miejscu jest 
równocześnie organ policyjny i kontroler 
ruchu, pierwszeństwo do wdrożenia do- 
chodzenia przysługuje  funkcjonarjuszowi 
policji państwowej. 

Członkowie Automobilklubów jako kon- 
trolerzy ruchu drogowego. Ostatnio Min. 
Spraw Wewn. wydało okólnik Nr. 143 31 
lipca 1931 r. (Dz. Uwz. ro, poz. 218) na 
podstawie którego zarządziło, aby organy 
policji państwowej udzielały w razie uza- 
sadnionej potrzeby pomocy poszczególnym 
członkom Automobilklubów, oraz aby przyj- 
mowały od nich doniesienia celem dalszego 
przeprowadzania dochodzeń w trybie przy- 
spieszonym. Członkowie Automobilklubów, 
których zarządy według okólnika 
dują się w Warszawie, Łodzi, Poznaniu, 
Bydgoszczy, Katowicach, Krakowie, Lwo- 
wie, Łucku i Wilnie, a posiadający odpo- 
wiednie kwalifikacje, t. j. co do których 
zarządy nie będą miały wątpliwości, iż po- 
trafią sprostać przyjętym na siebie obo- 
wiązkom, otrzymają legitymacje, poświad- 
czone przez właściwe starostwo, a upraw- 


znaj- 
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niające do zwracania się o udzielenie po- 
mocy policji państwowej w zakresie swych 
czynności, związanych z przestrzeganiem 
przepisów porządkowych na drogach pu- 
blicznych. 

Sąd do spraw samochodowych w War- 
szawie. Swego czasu wysunięto projekt 
scentralizowania wszystkich spraw związa- 
nych z wypadkami samochodowemi, w 
jednym sądzie grodzkim. Obecnie projekt 
ten został zrealizowany i wszystkie spra- 
wy samochodowe, tak cywilne jak i karne, 
wynikłe na terenie Wielkiej Warszawy, są 
rozpatrywane (począwszy już od r paź- 
dziennika r. b.) w II oddziale sądu grodz- 
kiego, ul. Trębacka Nr. r. 

Wycofanie z ruchu samochodu kupio- 
nego na raty. Ministerstwo Robót Pu- 
blicznych wysłało do urzędów wojewódz- 
kich oraz komisarjatu rządu m. st. War- 
szawy wyjaśnienie, iż za wycofanie z ru- 
chu pojazdu mechanicznego, sprzedanego 
na raty i zarejestrowanego na firmę sprze- 
dającą, należy uważać złożenie przez tę 
firmę deklaracji do urzędu wojewódzkiego 
(dyrekcje robót publicznych) o wycofaniu 
z ruchu danego pojazdu, poczem władza ta 
winna wydać stosowne zarządzenie o bez- 
zwłocznem odebraniu rejestracyjnych: do- 
wodu i numerów pojazdu. 

Środki lecznicze na samochodach osobo- 
wych. Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
okólnikiem z 16 czerwca 1931 r. (Dz. Urz. 
7, poz. 165) zatwierdziło spis środków 
leczniczych, stanowiących obowiązkową ap- 
teczkę na samochodach osobowych, auto- 
mobilach prywatnych i taksówkach. Woje- 
wodowie mają wydać odpowiednie zarzą- 
dzenia, celem kontroli przez lekarzy po- 
wiatowych: 1) co do kompletu, stanu i 
ilości wykazanych środków, 2) czy kierow- 
ca posiada wiadomości stosowania tych 
środków oraz 3) czy umieszczenie skrzy- 
neczki jest odpowiednie (łatwo dosięgalna, 
niewystawiona na zanieczyszczenia). 
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Wylaczne Przedstawicielstwo na Pel 


Przepustki graniczne dla samochodów. 
W związku z rozporządzeniem Ministra 
Skarbu (Dz. U. 49, poz. 415), upoważnia- 
jącem kluby należące do Związku Między- 
narodowego Turystyki (Alliance Interna- 
tionale de Tourisme) do wydawania ksią- 
żeczek z przepustkami  granicznemi, po- 
zwalającemi na czasowe wprowadzenie do 
celnego obszaru Rzeczypospolitej samocho- 
dów i motocykli bez osobnego zabezpie- 
czenia celnego, Ministerstwo Skarbu w o- 
kólniku z 28 sierpnia 1931 r. (Dz. Urz. 25. 
poz. 369) podało wykaz klubów zagranicz- 
nych, należących do tego Związku. 

Odprawa celna samochodów  pogrzebo- 
bowych. Celem ujednostajnienia odprawy 
celnej samochodów pogrzebowych, przyby- 
wających z zagranicy, Min. Spraw Zagra- 
nicznych w Dz. Urzędowym 14, poz. 82, 
wyjaśniło że samochody przywożące zwłoki 
do Polski podlegają odprawie według o- 
gólnych zasad rozporządzeń: o taryfie cel- 
nej (Dz. U. $r z 1920 r.) i o postępowa- 
niu celnem (Dz. U. 33 z 1930 r.). Wymie- 
nione wyżej samochody nie mogą więc być 
wprowadzone w obręb celny polski na 
podstawie tryptyków i książeczek z prze- 
pustkami granicznemi. 

Przystąpienie państw do konwencji sa- 
mochodowej z 1926 r. Oświadczenie Rzą- 
dowe z 14 sierpnia 1931 r. (Dz. U. R. P. 
88, poz. 693) podaje do wiadomości, że 
z państw europejskich Szwecja przystąpiła 
do konwencji dotyczą- 
cej ruchu samochodowego z 24 kwietnia 


międzynarodowej 


1926 T. 
Wykonanie międzynarodowej konwencji 
samochodowej z 1926 r. W Austrji wyszlo 


rozporządzenie z 12 sierpnia 1931 r 


(Bundesgesetzblavt Nr. 67, p. 261), zawie- 
rające przepisy wykonawcze do konwencji 
samochodowej; przepisy dotyczące obcych 
samochodów na obszarze Austrji zawarte 
sa w 88 75—79. W Czechosłowacji przepisy 
wykonawcze zawarte zostały w ustawie 2 


skę f. „ROYAL CORD* Sp. z o. 0. 
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16 lipca 1931 r. (Sbirka Zakonu Nr. 56, 
P. 124). 

Nowa ustawa o ruchu drogowym zo- 
stała wydaną w Anglji (ustawa z r sierpnia 
1930 r. chapter 43). Główne wytyczne da- 
dzą sę ująć następująco: zniesienie ogra- 
niczeń szybkości jazdy, podwyższenie kary 
za niebezpieczną jazdę oraz przymus u- 
bezpieczenia od odpowiedzialności 
rządzoną szkodę. Automobilista, któremu 
udowodnionem zostanie kierowanie samo- 
chodem w sposób niebezpieczny dla ruchu, 
ukarany zostanie więzieniem do 4 miesię- 
cy. Podobna kara przewidziana jest Фа 
osób, które prowadzą wóz w stanie nie- 
trzeźwym. 

Kradzież samochodu karaną będzie 
grzywną do roo funt. szterl. lub więzieniem 
do 6 miesięcy, przyczem zastosowane mo- 
gą być obie kary równocześnie. 

Prawo jazdy udzielone być może osobom 
fizycznie do tego zdolnym, powyżej lat 16. 

Opinja publiczna nie jest z powyższej 
ustawy zadowoloną. Ustalenie kryterjum, 
jazdy“ jest niezmiernie 
trudne i będzie powodem rozlicznych in- 
terpretacji ze strony policji i sądów. 

Nadmienić przytem należy, iż chwilo- 
wo, pomimo wejścia w życie nowej usta- 
wy, minister komunikacji zatrzymał jesz- 
cze dotychczasowe ograniczenie w szyb- 
kości jazdy, prawdopodobnie celem wy- 
tworzenia pewnego okresu przejściowego. 


Wady fizyczne, uniemożliwiające prowa- 
dzenie samochodów we Francji. We fran- 
cuskiem Ministerstwie -Robót Publicznych 
utworzono specjalną stałą komisję, mającą 
za zadanie wydawać opinję co do wszelkich 
zagadnień związanych z wydawaniem ze: 
zwoleń na prowadzenie samochodów. Naj- 
bliższem jej zadaniem ma być ustalenie wy- 
kazu tych wad fizycznych (incapacitćs phy- 
siques), przy których zezwolenia na pro- 
wadzenie samochodów nie będą wydawane. 


Warszawa, Mazowiecka 7. Tel. 330-06. 
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KOLEJ CZY SAMOCHÓD? 


Gdyby rozwój dróg bitych szedł 
w parze z rozwojem automobilizmu 
to niewątpliwie doszlibyśmy w naj- 
bliższej przyszłości do zwycięstwa 
samochodu nad koleją. Już dzisiaj 
w państwach Zachodu rozgorzała 
na dobre walka o posażera i o prze- 
wóz towarów i w walce tej mimo 
najrozmaitszych środków jakich 
kolejnictwo używa do pognębienia 
przeciwnika, zwolna zwycięża sa- 
mochód. | 

Przypatrzmy się co się dzieje na 
tem polu u naszego najbliższego są- 
siada, w Niemczech. Dyrekcje ko- 
lejowe robią tam wszystko by o- 
brzydzić życie autobusom i cięża- 
rówkom, a mimo to statystyka wy- 
kazuje, że koleje niemieckie tracą 
około pół miljarda marek «rocznie 
na rzecz szybkobieżnych  ciężaró- 
wek dostarczających towar czter- 
naście razy szybciej do rąk adresa- 
ta od kolei. Sprawdzić tę cyfrę tru- 
dno, ale jeżeli się weźmie pod u- 
wagę, że średni przebieg przesyłki 
towarowej w Niemczech wynosi 
140 km, a średni przejazd pasażera 
40 km to jasnem jest, że cyfra ta 
jest możliwa. Zastanówmy się tylko 
ile straty czasu potrzeba na dowóz 
towaru na kolej, załadowanie, wy- 
ładowanie i ponowny przewóz do 
adresata, a wtedy pojmiemy, że cię- 
żarówka biorąca towar wprost 
z magazynu nadawcy i odwożąca 
wprost do magazynu odbiorcy mo- 
że to zrobić 14 razy szybciej. 

Koleje niemieckie rocznie wyko- 
nały48 miljardów osobo-kilometrów, 
a samochody 14 miljardów osobo- 
kilometrów, więc koleje miały trzy 
i pół razy więcej ruchu. Jeżeli cho- 
dzi o przewóz towarów to koleje 
przewiozły 67 miljonów tonno- 
kilometrów przy 3,7 miljonach ton- 
no-km przewiezionych ciężarówka- 
mi. Koszty przewozu tego towaru 
kolejami wyniosły 4,300 miljonów 
marek, a przewozu samochodami 
4,000 miljonów marek. Ostatnia 
cyfra zawiera też koszta naprawy 
dróg. Cyfry te są co prawda nie- 
korzystne dla transportu samocho- 


dowego, ale jednak trzebaby jeszcze 
wziąść pod uwagę koszta dodatko- 
we spowodowane odstawą i dosta- 
wą towaru na kolej, by otrzymać 
prawdziwy obraz. 

Wrogowie trakcji samochodowej 
twierdzą że samochody mie płacą 
za używanie dróg podczas gdy ko- 
lej ma ogromne koszta inwestycyj- 
ne. Gdyby automobiliści mieli tak 
doskonałe drogi jakie ma kolej, to 
napewno chętnieby płacili za użycie 
dróg gdyż mieliby  stokrotnie 
mniejsze koszta eksploatacyjne. Po 
zbadaniu kosztów kolei na utrzy- 
manie torów i kosztów samocho- 
dów na utrzymanie dróg, prawdo- 
podobnie okazałoby się, że te ostat- 
nie płacą stosunkowo więcej, mniej 
za to otrzymując. 

Przy dobrym stanie dróg sytuacja 
kolejnictwa stanie się jeszcze gorszą 
od obecnej gdyż wtedy przegra o- 
no bezapelacyjnie walkę z automo- 
bilizmem, chyba, że wynaleziony 
zostanie do tego czasu sposób auto- 
matycznego odłączania wagonów 
na stacjach bez potrzeby zatrzymy- 
wania pociągów towarowych. 

Twierdzą niektórzy, że tylko ko- 
lej może dokonywać intensywnych, 
masowych przewozów—jest to o- 
czywiście niedokładne. Wprawdzie 
pociąg towarowy ma większą noś- 
ność od przeciętnej ciężarówki, jed- 
nak przelotność toru kolejowego 
jest znacznie mniejsza od przelot- 
ności drogi bitej. Pociągi nie mogą 
iść po torze bliżej niż w odstępie 
5 minut, to jest kilku kilometrów, 
podczas gdy ciężarówki mogą być 
od siebie oddalone zaledwie na pa- 
rę sekund. Poruszając się po szocie 
są łatwe do manewrowania, łatwe 
do rozdziału i t. p. 

Następnym. argumentem wrogów 
przewozu samochodami jest argu- 
ment, że potrzeba dużego personelu 
przy samochodach. Jeżeli weźmie- 
my pod uwagę liczbę wagonów 
w ruchu oraz liczbę konduktorów, 
dróżników, konwojentów i t. p. 
to okaże się, że na jeden wagon 
wypada jeden człowiek, a więc tak 
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samo jak w transportach samocho- 
dowych, natomiast przebieg dzien- 
ny wagonu towarowego nie prze- 
kracza średnio 200 tonno-kilome- 
trów, podczas gdy nowoczesna cię- 
żarówka o nośności przeciętnej 2,5 
tonny przy przebiegu dziennym 
доо km daje nam 1000 tonno-kilo- 
metrów, czyli pięć razy więcej. 
Transport kolejowy jest rentowny 
tylko przy dużych odległościach, 
a ten rodzaj transportu stanowi tyl- 
ko mały procent całości transpor- 
tów. 

Możnaby sądzić, że przy przewo- 
zie dużych objektów jak maszyny, 
części mostów, konstrukcyj i t. p. 
nie można się obejść bez kolei. 
I to pojęcie jest błędnem. Okazało 
się nieraz, że wskutek małego ob- 
rysu tuneli kolejowych przewóz 
większych części był możliwy tylko 
zapomocą samochodów, a obecne 
konstrukcje jak naprzykład dzie- 
sięcio-kołówka Kruppa o nośności 
20 ton i podobne konstrukcje an- 
gielskie samochodów ciężarowych 
olbrzymów umożliwiają przewóz 
takich przedmiotów, o których 
przewozie kolejami marzyć nie 
można. 

Jak z tych paru słów niniejszego 
artykułu widzimy, kolejnictwo o- 
parte tylko na pojazdach przywią- 
zanych do szyn musi siłą rzeczy 
tracić coraz bardziej swoje domi- 
nujące dziś stanowisko w transpor- 
tach wobec czego koniecznem jest 
przystosowanie się jego do nowych 
warunków życia. Tak się dzie- 
je już w krajach Zachodu, tak bę- 
dzie i u nas. Na razie sytuację kolei 
w Polsce ratuje fatalny stan 
dróg, powodujący nadmierne kosz- 
ty eksploatacyjne dla samochodów, 
ale jeżeli sytuacja ekonomiczna kra- 
ju się poprawi i Państwowy Fun- 
dusz Drogowy zacznie na dobre po- 
prawiać drogi to kolej odczuje 
jeszcze dotkliwiej konkurencję au- 
tobusów i ciężarówek o ile nie zacz- 
nie już teraz organizować z niemi 
współpracy. 

Stanisław Szydelski. 


WARSZAWSKA PABRIKA CITROEN 

ITS ENIEJE KUZ TRZECI KOR 
DZIĘKI CZEMU POSIADACZE 
SAMOCHODÔW CITROËN 


ORAZ ICH 
PRZYSZLI NABYWCY 


JUŻ MAJĄ ZABEZPIECZONA 
OPIEKĘ, NALEŻYTĄ OBSŁUGĘ 
I 
ZAOPATRZENIE W CZEŚCI 
РА MS TS М NO E 
PO CENACH BEZ 
KONKURENCYJNIE NISKICH. 


ISTNIENIE FABRYKI 
W WARSZAWIE 


WŁASNE WZOROWE 
WARSZTATY REPARACYJNE 


SKŁADY CZĘŚCI ZAMIEN- 
NYCH W CAŁYM KRAJU 


WŁASNA ORGANIZACJA 


FINANSOWA 
s Widok warszawskiej fabryki Citroën od ul. Górnośląskiej, gdzie mieści się również stacja 

UMOŻLIWIŁY OBNIŻENIE CEN obsługi oraz warsztaty reparacyjne. 
SAMOCHODÓW CITROEN ORAZ KOSZTÓW. ICH EKSPLOATACJI I KONSERWACJI 


PRZEZ CO 
SAJMO(CJHÓD CITROEN STAŁ SIĘ NAJPOPULARNIEJSZYM 
SAMOCHODEM W POLSCE DOSTĘPNYM DLA SZEROKIEGO OGÓŁU. 


ACITROEN 
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ТЕРИ ЗЕ I INP FUN ЛАА 
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Inż. ADAM GLUCK. 


WPŁYW SAMOCHODU NA NOWOCZESNE 
KONSTRUKCJE MOTOCYKLOWE 


(DOKOŃCZENIE) 


Silniki najnowszych czterocylindrówek Ariel i Matchless 
ustawieniem cylindrów różnią się od normalnych silników samo- 
chodowych. Pierwszy z nich posiada osie cylindrów rozmieszczo- 
ne parami równolegle w kwadrat (patrząc z góry) i dwa wały 
korbowe sprzęgnięte trybami. W motocyklu Matchless cylindry 
parami są względem siebie pochylone nakształt litery V, two- 
rząc wspólny blok, jak to ma miejsce w samochodach Lancia 
i Roehr. Obydwa te dość osobliwe rozwiązania podyktowane 


1000 сет. Wandhoff. 


zostały chęcią uzyskania jaknajmniejszej długości silnika i dobre- 
go chłodzenia, a przy zastosowaniu normalnej skrzynki napędem 
łańcuchowym wbudowano silniki wpoprzek. t. j. wał korbowy 
tworzy kąt prosty z podłużną osią symetrji ramy. Poza temi 
czterocylindrówkami wszystkie inne bez względu na to czy po- 
siadaja napęd kardanowy, czy też łańcuchowy mają silnik wbu- 
dowany wzdłuż ramy. Taka budowa przy zastosowaniu nie- 
szeregowej dwucylindrówki wpływa doskonale na chłodzenie 
silnika. Jeszcze przed laty angielska fabryka АВО, wzorując się 
na swoich samochodach, umieściła naprzeciwległe cylindry swej 
dwucylimdrówki typu ,,flat twin? wpoprzek ramy, co obecnie 
znajduje zastosowanie w motocyklach BMW, Gnome % Rhone, 
Windhoff 1000 cem. Na wystawie medjolańskiej pokazała 
niedawno angielska fabryka AJS swą najnowszą dwucylin- 
drową pięćsetkę V z wystającemi wpoprzek cylindrami i równo- 
ległym do podłużnej osi symetrji wałem korbowym. Mimo zbloko 


Blok maszynowy š urządzenie napędowe В. M. W. 200 сет. 


wanej skrzynki zastosowano także w tym modelu AJS napęd 
łańcuchowy tylnego koła. 

Duże postępy na polu tłumienia szmerów mechanicznych 
i wydmiichowych, osiągnięte w samochodzie odbiły się i na 
współczesnym motocyklu przez odpowiednie ukształtowanie 
mechanizmu rozrządczego, wzgl. jego szczelne zamknięcie 
i przez udoskonalenie przewodów wydmuchowych. 

Z silników motocyklowych poza czterocylindrówką najbar- 


Dwutaktowy Stock 200 сет. 


dziej zrównoważonym biegiem odznacza się dwucylindrowy 
motor typu , flat twin**z przeciwbieżnemi tłokami i naprzeciw- 
ległemi cylindrami. Został on wprowadzony przez angielską 
firmę Douglas, która dotąd jest mu wierną. W Anglji podobnych 
silników używa także Coventry-Vietor. Z kontynentalnych 
fabryk poza BMW buduje leżące dwucylindrówki norymberska 
Victoria. 

Co do chłodzenia, to zdaje się, że w ostatecznym rezultacie 
zajdzie tu wypadek ,,Vice versa” t. j. wpływ motocykla odbiją 
się na samochodzie. Chłodzenie powietrzne panuje w silnikach 
motocyklowych, ale i tu wkradł się wpływ samochodu: angielski 
Scott od lat stosuje już wodne chłodzenie, podobnie DKW w swej 
luksusowej pięćsetce. Obydwie te maszyny są dwntaktowemi 
dwucylindrówkami. Z innych marek niewiernych powietrznemu 
chłodzeniu, wymienię czterocylindrową 750 cem. Windhoff 
i angielską Bradshav, chłodzone oliwą i wodnochłodzoną nie- 
miecką jednocylindrówkę Arco. O ile sobie przypominam, 
szczególnie w Anglji próbowano stosować chłodzenie oliwą sil- ' 
ników samochodowych. 

Dobre doświadczenia, zrobione w silnikach automobilowych 
z filtrami powietrznemi, benzynowemi i oliwnemi miały decy- 


Zespół instrumentów kontrolnych В. 8. A. 
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dujaey wplyw na zastosowanie ieh w motocyklach. Ostatnio 
stosowane do samochodów urządzenia chłodzące oliwę (do sma- 
rowania) znajdują także oddźwięk w motocyklach (np. Moto- 
Guzzi). 

Sprzęgło wielodyskowe (metalowo-lamelowe) straciło sporo 
na znaczęniu w samochodach, jak również w motocyklach, 
ustępując miejsca przeważnie suchemu sprzęgłu 3—5 tarczo- 
wemu, Co do skrzynek biegów, to podobnie jak w licznych sa- 
mochodach, istnieje szczególnie w Anglji silny prąd stosowania 
4 biegów. W toku są eksperymenty z biegiem przyśpieszają- 
cym, w ciężkich motocyklach używanych do wózka, stosuje się 
niekiedy tylny bieg. Lewarek zmiany biegów jest już w kilku 
typach osadzony kulowo, tworząc znaną z samochodu przełącz- 
nieę jabłkową. Napęd szybkościomierza (tachometru) obecnie 
w 95%, następuje ze skrzynki biegów i stanowi z nią organiczną, 
całość. 

Blok maszynowy t. j. połączenie silnika z sprzęgłem i skrzyn- 
ką biegów w jeden zwarty zespół-obeenie panująca w samo- 
chodzie forma-także w motocyklu znajduje coraz szersze zasto- 
sowanie. Poza F. N. i Gillet, które stosują blok od wielu lat, 
rozwiązanie takie ostatnio jest gorąco propagowane we Francji 
i Niemczech. Przy budowie blokowej i napędzie tylnego koła 
łańcuchem, przeniesienie pracy silnika na skrzynkę uskutecz- 
nia się zwykle skośnie uzębionemi trybami, zaś przy napędzie 
kardanowym, który ostatnio zdobywa coraz więcej zwolenni- 
ków, skrzynka biegów jest z silnikiem przez sprzęgło bezpośred- 
nio złączona. Mimo tej formy, wskutek zasadniczej budowy 
dotad nie znano bezpośredniego biegu, albowiem 
‹ lu jest nieco przesunięta wbok 
apęd wałka kardamowego 


motocykla, 
oś wałka kardanowego w motocyk 
względem osi silnika. W ten sposób n 


Rama Ardie. 


Zespól instrumentów kontrolnych A. J. S. 


odprowadza się nie z głównego wałka skrzynki biegów, a z przy- 
stawki, umieszczonej zwykle z nim w jednym poziomie. Ale 
i na tem polu odbił się wpływ samochodu. Znana niemiecka wyt- 
wórnia motocykli BMW wypuściła niedawno nowy model 
200 cem. jednocylindrówkę czterotaktową, w której za cenę 
uzyskania bezpośredniego biegu przesadzono blok maszynowy 
wraz z silnikiem wbok poza oś symetrji ramy i w ten sposób 
wałek kardanowy stanowi przedłużenie wału korbowego. 
Niekorzystny wpływ takiego rozmieszczenia ciężaru na rów- 
nowagę postarano się zniweczyć przez odpowiednie ulokowanie 
po odwrotnej stronie dużej prądnicy, akumulatora i t. d. 

Wielką różnorodnością budowy odznaczają się ramy współ- 
czesnych motocykli. Przejęta od roweru rurowa rama choć 
znajduje jeszcze szerokie zastosowanie, zaczyna tracić na zna- 
czeniu, ustępując miejsca ramom kombinowanym z kutego 
głównego kadłuba (górnej belki) iskręconych, wzgl. znitowanych 
z nim rur np. BSA lub profilowanych płaskówek np. Zündapp, 
oraz ramom prasowanym z blachy, wzgl. złożonym z prasowa- 
nych profilów. Do klasycznych reprezentantów prasowanych 
ram należą BMW, Ardie, Ghome & Rhone, Mondiale; bardzo 
oryginalną jest rama-kadłub francuskiego motocykla Majestic. 
Wpływ samochodu na budowę ram motocyklowych jest oczy- 
wisty, a stopniowy jego zasięg widoczny jest na niektórych 
maszynach, które wprawdzie nie rozstały się dotąd z ramą 
rurową, jednak zastosowały przynajmniej przednie widły ргаво- 
wane z blachy. Jednym z pierwszych, który wprowadził nowe 
idee do budowy ram motocyklowych, był niemiecki konstruktor 
Neumann-Neander. 

Na wielkie trudności napotyka w motocyklach problem 
resorowania tylnego koła, szczególnie utrwalenie należytego 
prowadzenia tylnych wideł. Nie mniej jednak niektóre fabryki 
(jak np. Matchless) stosują resorowanie tyłu w seryjnych ma- 
szynach. Jako elementu elastycznego do resorowania używa się 
obecnie w motocyklach przeważnie sprężyn spiralnych, jed- 
nak nie są rzadkie, znane z samochodu, płaskie ćwierćeliptyczne 
resory wbudowywane przez firmy Indian, BMW, D, Windhoff. 


Rama Majestic 
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GŁÓWNY SKŁAD I STACJA OBSŁUGI: 


Hamułce hydrauliczne „LOCKHEED”, części zamienne i oryginalny płyn hamulcowy. 
Filtry oliwne „PUROLATOR“. 
TRYBY oryginalne do samochodów amerykańskich. 
samochodów GRAHAM - PAIGE, DODGE, STUDEBAKER, DURANT, 


Części zamienne do 


Nowoczesny motocykl widziany z góry. 


Amortyzatory, które tak szybko wprowadziły się йо samocho- 
dów, znajdują również obecnie duże zastosowanie w motocyk- 
lach i są wbudowywane zwykle organicznie do przednich wideł 
i urządzenia kierownicy. 

Skoro jesteśmy przy kierownicy muszę nadmienić, że samocho- 
dowy zespół kierowniczy z obrotnicami, wąsami i t. d. wpraw- 
dzie nielicznie, ale przecież znajduje zastosowanie w motocyk- 
lach. Takie urządzenie posiada np. angielski motocykl OEC, 
na którym ustanowiono światowy rekord szybkości, dalej 
Ner-a-car, Majestic. Panująca dotąd rurowa kierownica na wzór 
rowerowej, zastąpiona zostaje często elastyczną kierownicą 
resorową systemu Gazda, podobną w zasadniczem działaniu 
do samochodowych kół sterowych o elastycznych szprychach. 

Nawet rozpowszechniony w samochodach zderzak usiłowano 
wprowadzić do motocykla i na ostatniej Olimpji pokazał Brough, 
Superior. trochę dziwacznie wyglądającą maszynę z przednim 
zderzakiem, umocowanycm na ramie. 

Z innych przejętych przez motocykl z samochodu emelentów 
wymienię pneumatyk balonowy, zamienne koła, dozwalające 
zabieranie rezerwy, piastowe wewnętrzne hamulce na obydwa 
koła, często z sobą odpowiednio sprzęgnięte, towociarki typu 


Udzielamy dla członków Automobilklubu 


OGŁOSZENIE. 


Ministerstwo Robót Publicznych 
zawiadamia, że Ministerstwo Skar- 
bu rozporządzeniem z dnia rr 
września 1931 r. Nr. D.I. 7792/2/31 
zarządziło utworzenie w Koniecz- 
nej na granicy polsko-czeskosłowac- 
kiej punktu przejściowego. Punkt 
ten leży w okręgu administracyj- 
nym dyrekcji ceł we Lwowie, w 
powiecie gorlickim przy drodze 
Zdynia — Becherów, która tem sa- 
mem staje się przejściem granicz- 
nem. ў 

Do zakresu działania czynności 
punktu przejściowego w Koniecz- 
nej należy odprawa podróżnych 
i ich środków lokomocji, oraz mie- 
szkańców pogranicza. Przewóz to- 
warów przez punkt 
jest wzbroniony. 


przejściowy 
Odprawę оѕоБо- 


Błotowce cale gumowe 


„MOULIN ROUGE” 


10% rabatu. 


wą uskutecznia punkt przejściowy 
w czasie od dnia т maja do 31 paź- 
dziernika każdego roku, 
dach obowiązujących urzędy celne, 


TANIEJ NIŻ WSZĘDZIE 


Hurt! 


KOZŁOWSKI 
Filipa 11. Tel. 140-88. 


Kraków, 


Tecalemit, chromowanie niektórych części, rzadziej osłona 
jeźdźca i wreszcie wbudowywane obecnie fabrycznie zespoły 
instrumentów kontrolnych. Stanowiąc zwykle efektowną całość, 
zespół instrumentowy składa się najczęściej z szybkościomierza: 
zegara, wskaźnika benzyny i volt-amperomierza, a umieszczony 
bywa zwykle na górnej ścianie zbiornika na paliwo; posiada 
także elektryczne oświetlenie. Niektóre firmy jak np. BSA 
umieszczają, instrumenty w puszce, umocowanej na kierownicy, 
a DKW w jednym z swoich modeli wbudowuje instrumenty 
kontrolne wprost w spłaszczonej kierownicy, prasowanej 
z blachy. 

I w bocznym wózku, często stosowanym do ciężkich moto- 
cykli, znać wpływ samochodu, szczególnie w obecnie spotyka- 
nej konstrukcji z niezależnie resorowanem kołem. 

Kompresor-sprężarka wbudowany w niektórych wozach 
sportowych, dotąd znajduje zastosowanie tylko w motocyklach 
wyścigowych. j 

Jakkolwiek potężny jest wpływ samochodu na konstrukcję 
nowoczesnego motocykla, stwierdzić należy, że w budowie 
lekkich samochodzików przejęto naodwrót niektóre zdobycze 
techniki motocyklowej. Nie w tem dziwnego, gdyż samochód 
i motocykl należą do jednej rodziny ,,pożeraczy odległości”. 


Jedyny kabaret w stolicy. Występy sił krajowych 
i zagranicznych. Zmiana programu A i 45 
każdego miesiąca. GENY KONKURENCYJNE. 
Początek o godz. 10.30 do białego rana. 


Warszawa, Al. Jerozolimska Ne 18. 
Tel. 217-96, 207-58 zarząd. 


ustanowione przy drogach koło- 
wych. Rozporządzenie powyższe 
weszło w życie z dniem 1 paździer- 
nika 1931 r. 


na zasa- 


KUPISZ 


w Е 2 E gumowe 1 parciane, 
GUMY POWO ZO МЕ 


opony samochodowe, motocyklowe 1 rowerowe; 
P ŁY T Y uszczelniające gumowe i azbestowe; 
В О T Y gumowe I wszelkie wyroby gumowe: 


LI NO LE U M 
ŚNIEGOWCE 1 KALOSZE 


B. BOY i Ska 


SKŁADY 


WARSZAWA, SENATORSKA 31 
Telefon: 5O05-5a, 209-32 


FABRYCZNE 


w parafialnym domu św Antoniego 


Odadziast 
ŁÓDŹ, PIOTRKOWSKA 154 
Teleton 180-22. 
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Dzięki zastosowaniu 
DO SAMOCHODÓW ŁOŻYSK 


osiąga się szybkość i pewność 
biegu 


Kronika Sportowa! | 


Wyścig о Grand Prix Francji rozegrany 
będzie w roku przyszłym па obwodzie 
szosowym w Reims, na którym dotychczas 
urządzane były wyścigi o Grand Prix rze- 
ki Marny. 

Dzień rekordów w Tat. W węgierskiej 
miejscowości Tat odbyły się w dniu 11 pa- 
ździernika międzynarodowe próby bicia re- 
kordów szybkości, Największą szybkość 
dnia uzyskał węgierski zawodnik Hartman 
na samochodzie wyścigowym Bugatti, ro- 
zwijając na kilometrze z rozbiegu przecię- 
tną 186,5 iklm./g. Najszybszym motocykli- 
sta był Kiss na Rudge, który osiągnął 163 
klm./g. Światowy rekordzista szybkości na 
motocyklu, Wright, usiłował pobić swój 
własny rekord, jednak bez rezultatu. 

Piękne rekordy pani Stewart. Słynna an- 
gielska rekordzistka pani Stewart pobiła 
w dniu 15 października na torze autodro- 
mu Montlhery trzy nowe rekordy. Za ste- 
rem swego samochodu Miller-Derby o dwu- 
litrowej pojemności cylindrów przebyła 
ona przestrzeń 100 mil ang. w czasie 49 m. 
19,65 5., co stanowi rekord międzynarodo- 
wy, oraz przestrzeń 200 klm. w czasie 1 
g. I m. 14,52 S. co jest zarówno rekordem 
międzynarodowym, jak i Światowym. Szy- 
bkość przeciętna rekordzistki przekroczyła 
195 klm./g. 

Kto ile wygrał w wyścigach włoskich. 
Jak co roku, po zakończeniu sezonu spor- 
towego ogłoszoną została lista nagród pie- 
niężnych, zdobytych przez kierowców w 
_ wyścigach włoskich. Na czele tej listy kro- 
czy Nuvolari, który wygrał ogółem 280.000 
lirów, a za nim następują: Campari — 222 
tysiące, Varzi — 220 tysięcy, Fagioli — 
r70 tysięcy, Minoia — 162 tysiące, Borzac- 
chini — 160 tysięcy i t. d. Z zawodników 
zagranicznych najwięcej wygrał w Italji 
francuski kierowca Chiron, bo 75 tysięcy 
lirów. Drugim jest Dreyfus — 70 tysięcy, 
trzecim Scaron — 35 tysięcy, a czwartym 
Caracciola — 32 tysiące. 

Zakończenie sezonu w Brookland. Osta- 
tnie w tym roku wyścigi samochodowe na 
torze autodromu Brookland odbyły się w 
dniu 17 października. Największą sensacją 
zawodów był wyścig o „mistrzostwo gór- 
skie“ na przestrzeni Іо okrążeń sztucznego 
toru ze wzniesieniami i zakręrami, do któ- 
rego to biegu zgłosili się sami najwybitniejsi 
kierowcy z Campbellem «i Birkinem na cze- 


SZWEDZKIE ŁOŻYSKA KULKOWE, SP. Z 0. 0. WARSZAWĄ, 


le. Po zaciekłej walce zwyciężył Birkin na 
samochodzie Maseravi, bijąc Campbella na 
samochodzie Mercedes Benz i Hughesa na 
Bugatti. Pozostali zawodnicy nie doszli do 
mety. Szybkość przeciętna zwycięscy wy- 
niosła 73,5 klm./g. W innych wyścigach 
rozegranych tegoż dnia tryumfowali: Par- 
ker na samochodzie Alvis, Birkin na sa- 
mochodzie Alfa Romeo, Gardner na sa- 
mochodzie M. G., Windegreen na samo- 
chodzie O. M., Hamilton na samochodzie 
M. G., oraz Miss Taylour, która na samo- 
chodzie Talbot wygrała specjalny handicap 
damski z szybkością przeciętną przeszło 157 
klm. /g. 

W wyścigach na wzniesieniu Gometz-le- 
Chatel pod Paryżem, rozegranych w dniu 
25 paździennika na dystansie 1 kilometra 
ze startem z miejsca, zwyciężył motocykli- 
sta Francisquet na litrowej maszynie Rov.n 
San Sou Pap, bijąc rekord konkursu w cza- 
sie 26,8 sek., czyli z fantastyczną szybko 
ścią przeciętną 134,3 klm./g. № klasie 
samochodów pierwsze miejsce zajął Tetaldi 
na dwulitrowej wyścigówce Bugatti, roz- 
wijając szybkość 115,4 klm./g. 

Imponujący wyczyn. Francuska wytwór- 
nia olejów Yacco zorganizowała w osta- 
tnich dniach października na torze auto- 
dromu Montlhery długodystansową jazdę 
demonstracyjną na sześciocylindrowym sa- 
mochodzie Citroćn, prowadzonym na zmia- 
nę przez czterech kierowców. Celem jazdy 
było przejechanie „jednym tchem“ prze- 
strzeni 25.000 kilometrów. Cel ten został 
osiągnięty w całej pełni i to z madspodzie- 
wanie dobremi wynikami, gdyż wóz usta- 


ODDZIAŁY: 


w Poznaniu, Gwarna Nr. 20, 
w Katowicach, 3-g0 Maja Nr. 23 
w Łodzi, Piotrkowska Nr. 142, 
we Lwowie, Sykstuska Nr. 2, 
w Krakowie, Długa Nr. 35, 


ULICAFJWIERZBOWA Nr. 8. 
e 


nowił szereg nowych międzynarodowych 
rekordów szybkości dla kategorji trzylitro- 
wej. Qo zaś najważniejsze, regularność by- 
ła tak wielka, że w ciągu 230 godzin jazdy, 
przerywanej tylko dla nabrania benzyny i 
zmiany kierowców, utrzymywano stale prze- 
ciętną szybkość ro8 klm./g. Po przejecha- 
niu 25 tysięcy kilometrów poddano wóz 
bezpośrednio ostrej próbie szybkości na 
pełnym gazie, uzyskując na przestrzeni kil- 
ku okrążeń toru przeciętną 125 klm./g. 
Wyczyn ten można naprawdę uznać ża 
imponujący dowód doskonałości nowoczes- 
nego samochodu. 

Kierowcy francuscy de Maleplane i Vey- 
ron będą jeździć w roku przyszłym na wy- 
ścigi w barwach włoskiej firmy Maserati. 
Kierowca Lepicard .zaangażowany został 
przez firmę Derby. 

Atak na rekord Campbella. Jak już o tem 
pisaliśmy, w Australji szykuje się bardzo 
poważna próba pobicia Światowego rekor- 
du szybkości na samochodzie, rekordu znaj- 
dującego się obecnie w posiadaniu angiel- 
skiego kierowcy sir Malcolma Campbella 
(396 klm./g.). Próbę tą podejmie w 
początkach grudnia kierowca Norman 
Smith, na specjalnie w tym celu skon- 
struowanym samochodzie, wyposażonym 
w _ lotniczy silnik Napier. Smith za- 
mierza za jednym zamachem zdobyć tytuł 
najszybszego człowieka na powierzchni zie- 
mi, oraz przekroczyć po raz pierwszy w 
historji automobilizmu szybkość 400 
klm./g. Szanse australijskiego kierowcy są 
naprawdę bardzo poważne, gdyż szykuje 
się on do tego wyczynu już oddawna, a 


Przeciwko bólom głowy, 
i wogóle wszelkim zaziębi 
tabletki Aspirin. Na każdej | 
6 tabletek) znajduje się krzyżowy napis 


ochronną oryginalnej Aspiriny. 


35 


Spóźniony żal. 


Tak, mój przyjacielu, dlaczegóż nie 
zażyłeś odrazu oryginalnych tabletek 
Aspiriny? Jednak nie jest jeszcze 
zapóźno. Aspirina pomaga zawsze. 


zębów i kończyn, przeciwko reumatyzmowi, grypie 
bieniom zawsze najlepiej pomagają niezawodne 
tabletce i na każdem opakowaniu (po 20 lub 


BAYER, który stanowi markę 


Do nabycia we wszystkich aptekach. 


АО Ө 


Nr. 12 


Znana aktorka Вацие Тоггеѕ przy nowoczesnym elektrycznym odbiorniku PHILIPSA. 


samochód jego ma przewyższać pod wzglę- 
dem doskonałości konstrukcyjnej wszystkie 
poprzednie wozy rekordowe. Zwłaszcza ka- 
woserja jest wyjątkowo starannie sprofilo- 
wana, tak iż jej powierzchnia czołowa wy- 
nosi zaledwie 89 centymetrów kwadrato- 
wych, podczas gdy w „Złotej Strzale* po- 
wierzchnia ta wynosiła 107 cm. kw. a w 
„Błękitnym Ptaku“ aż 135 cm. kw. Przy 
szybkości 400 klm./g. opór czołowy od- 
grywa rolę decydującą, to też Smith jest 
„pod tym względem pełen dobrych nadziei, 
gdyż wóz jego będzie stawiać w powietrzu 
opór o 17% mniejszy niż bolid Segrava, a 
o 34% mniejszy niż samochód obecnego re- 
kordzisty Campbella. 

Próby Normana Smitha odbędą się na 
największej w Świecie nadmorskiej plaży w 
Kaitaia na Nowej Zelandji. Władze tamtej- 
sze wydały odpowiednie zezwolenie i obe- 
cenie są już w pełnym toku prace przygo- 
towawcze. 


P.BITSCHAN 


SP.: O.O. 
WARSZAWA 
KREDYTOWA 16, re.60 6-13 


SZYLDY LITERY TABLICE, NAPISY 


REKLAMY ŚWIETLNE 
STEMPLE 


WSZELKIEGO RODZAJ RODZAJU 
ROK ZAŁOŻENIA FABRYKI 1828 


Średniowieczny alchemik starał się wy- 
kryć „kamień mądrości”, którego  czawo- 
dziejska siła byłaby w stanie leczyć wszel- 
kie choroby i kalectwa. Postępy w pozna- 
waniu granic naszych możliwości sprawiły 
jednak, że ludzkość stała się skromniejsza 
w swych życzeniach. Dziś wiedza współ- 
czesna jest już dumna z tego, że wykryła 
lekarstwa skuteczne na określone choroby. 

Jednym z wielkich triumfów nauki by- 
ło wykrycie środka leczniczego, który oka- 
zał się skuteczny przy licznych chorobach 
i który pod nazwą Aspiryny szybko roz- 
powszechnił się po całym świecie. Rozpo- 
wszechnienie to było jednak całkowicie u- 
sprawiedliwione, gdyż działanie Aspiryny 
jest tak znakomite i tak wielostronne, jak 
prawie żadnego innego Środka leczniczego. 


Bóle głowy, zębów i kończyn, reuma- 
tyzm, grypa, oraz wogóle wszelkie zazię- 
bienia — oto cierpienia i choroby, przy 
których Aspiryna działa w sposób tak 


swoisty, jak tego żadne z licznych naśla- 
downictw osiągnąć nie jest w stanie, Ory- 
ginalną Aspirynę w postaci tabletek nabyć 
można w każdej aptece. Każde opakowanie 
i każda tabletka noszą jako znak ochronny 
krzyżowy napis Bayer. 


„Gdziekolwiek idę, zawsze biorę ze subą 
Panflavinę w pastylkach i od czasu do 
czasu przeżuwam w ustach po jednej, 
zresztą bardzo smacznej, pastylce i w ten 
sposób chronię się przed grypą, anginą lub 
zaziębieniem'. Tak mówią ostrożni i roz- 
sądni ludzie, a doświadczeni lekarze po- 
twierdzają słuszność ich postępowania. Pan- 
Пауіпа w pastylkach przedstawia skutecz- 
ną ochronę przeciw zarazkom  chorobo- 
twórczym,  przenikającym do organizmu 
przez usta i gardło. Z tego względu należy 
powszechnie zalecać zażywanie pastylek 
Panflaviny. Pastylki te są tak smaczne, że 
również i dzieci zażywają je bardzo сһе1- 
nie. Nabywać je można we wszystkich ap- 
tekach. 


Eksport samochodów 
niemieckich wzrasta. 


W ciągu 9 pierwszych miesięcy 1931 r. 
wywóz samochodów produkcji niemieckiej 
wyniósł 6.249 samochodów osobowych. 
W stosunku do cyfr wywozu w tym cza- 
sie w r. 1930 export niemieckich samocho- 
dów osobowych podwoił się. Pozatem Niem- 
cy wywiozły w tym roku 2.566 samocho- 
dów ciężarowych wobec 1.549 w roku ze- 
szłym. 


Wartość wywiezionych samochodów o 
sobowych i ciężarowych oraz motocykli 
wyniosła 246 miljonów franków wobec 196 
miljonów w roku 1930. 

Ostatnie masowe wystąpienie niemieckich 
fabryk samochodowych na 25 Salonie Pa- 
ryskim jest dowodem, że niemiecki prze- 
mysł samochodowy szykuje się obecnie po- 
ważnie do podboju rynków zagranicznych. 


AU Т О М. О БТ ЕСТ 


Pamiętajcie że. 


Wyrób francuski. 
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na jesieni i w zimie ogrzewacz 


deki. ALSTHOM (z akumulacją ciepła) 
umożliwia długie 
obawy narażenia się na zimno i wilgoć. 


ALSTHOM Oddział w Polsce. 
KATOWICE, Dworcowa 16, 


podróże samochodem bez 


Tel. 22-29, 


Nowe Wydawnictwa, 


Paliwo  Spirytusowe. 1931. 
Nakładem Dyrekcji Mono- 
polu Spirytusowego, Rady Naczelnej Prze- 
Gorzelni Rolniczych w 


Warszawa, 
Państwowego 
mysłu Polsce i 
S-ki Akcyjnej „Spirytus“. 

Jest to praca zbiorowa, o charakterze 
propagandowym, utrzymana jednakże w 
tonie poważnym. Na pracę tę złożyły się 
artykuły: inż. St. Kowalczewskiego, inż. 
H. Krasińskiego, inż. B. Missala, inż. R. 
Morsztyna i St. Szydelskiego, omawiające 
zastosowanie spirytusu do mapędu samo- 
chodów, traktorów, samolotów, jak rów- 
nież i do tworzenia mieszanek przeciw- 
mrozowych i do gotowania, opalania i o- 
świetlania. Broszura- ta świetnie zredago- 
wana przez inż, Zambrzyckiego jest nie- 
przekonywującą i w zupełności 
spełnia swoją rolę propagandową, będąc 
zrozumiałą dla każdego czytelnika nawet 


zwykle 


nieposiadającego przygotowania naukowego. 
Poza doniosłem znaczeniem gospodarczem 
stosowanie spirytusu do celów technicznych, 
opałowych i napędowych daje szereg bez- 
sprzecznych dogodności, a w niektórych 
dziedzinach spirytus stanowczo nawet jest 
najdoskonalszem paliwem. Dzięki temu 
wzmożenie konsumpcji spirytusu. w Polsce 
nietylko da jej szereg korzyści natury go- 
spodarczej, ale jednocześnie w wielu dzie- 
dzinach będzie wyrazem prawdziwego po- 
stępu technicznego. Omawiana broszura 
znakomicie uwypukla tę właśnie stronę za- 
gadnienia spirytusowego. Broszura ta bę- 
dzie z zajęciem czytana przez automobili- 
stów, gdyż zagadnieniu mieszanek napędo- 
wych do samochodów poświęcono znacz- 
ną część jej objętości. 

Leonard  Żyrkiewicz, porucznik. Со 
każdy żołnierz o samochodach pancernych 
wiedzieć powinien, ilustrował St. Hajkow- 
ski, Warszawa, 1930. 


specjalista w samo- 


dziedzinie 


Znany 
który i na łamach 


chodów pancernych, 
„Auto* umieszczał już szereg swych ar- 
tykułów, dał tym razem książkę prze- 
znaczoną dla polskiego żołnierza, jednak 
jak wszystkie jego dotychczasowe dzieła o- 
pracowaną bardzo gruntownie, choć w 
sposób _ jaknajbardziej Oczy- 
wiście, że w pracy poświęconej nie dla 
specjalistów, nie dla ludzi, którzy służyć 
będą w samochodach pancernych, lecz је- 
dynie dla żołnierzy, со przygodnie z niemi 


stykać się mają, czy to walcząc wspólnie, 
au- 


popularny. 


czy też zwalczając wrogie „pancerki“ 
tor poświęcił tylko niewiele miejsca same- 
mu opisowi technicznemu, który potrak- 
towany szerzej i tak byłby niezrozumiałym 
' dla żołnierza laika w tej materji, a za to 
większą część książki wypełnił zasadami 


Nr. 12 


PRECYZJA 


Precyzja i jeszcze raz precyzja to podstawa pracy techników Philipsa 


Mózgiem Philipsa są jego laboratorja. W tych gmachach, zakutych w żelazo-beton, zapomniano 
o tem, co to są błędy. Tam już przypadek nie wchodzi w rachubę, Celowo przemyślana konstrukcja, 
absolutna doskonałość wykonania, najwyższa jakość materjału, wytworny wygląd zewnętrzny cechują 


ELEKTRYCZNE ODBIORNIKI PHILIPSA 


|= 4-lampowy od- 

biornik PHILIPSA typ 
2607 z wbudowanym głośni- 
kiem elektrodynamicznym. 
Silny, czysty i wierny odbiór 
stacyj europejskich. Zaopatrzo- 
słynne lampy złotej 


serji  PHILIPSA. 


ny w 


Ea 4-lampowy _ od- 
biornik PHILIPSA typ 


2511, zaopatrzony w słynne 
lam łotej jj PHILIPSA 
lampy złotej. serji ү ŚR У; 
i elektrodynamiczny głośnik > AA 


typ 2113. 


DEMONSTRACJE NA 


WYSTAWIE PHILIPSA 
RADJO I ŚWIATŁO 


Warszawa, ul. Mazowiecka 9 


Żądajcie bezpłatnych broszur 
we wszystkich sklepach radjo- 
technicznych lub pod adresem 


POLSKIE ZAKŁADY 
PHILIPS S.A. 


Warszawa, Karolkowa 36/44. 


ро POLSKICH ZAKŁADÓW PHILIPS 5. А. 
WARSZAWA, KAROLKOWA 36/44. 


Proszę o przesłanie szczegółowego prospektu oraz wskazanie 


najdogodniejszego źródła zakupu. 


Imię i nazwisko: 


Adres: 
„2511 — AUTO” ES) 
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taktyki samochodów pancernych i współ- 
działających z niemi oddziałów wojsko- 
wych. Nadzwyczaj jasny i obrazowy spo- 
sób marracji, przeplatany miejscami przy- 
kładami i opowiadaniami z życia, a raczej 
z wojny, czyni tę pracę wysoce zajmującą, 
tak iż przeczytana ona będzie napewno z 
wielkiem zainteresowaniem nawet i przez 
„cywilów*. Podnieść tu należy bogactwo 
doskonałych _ ilustracyj, — objaśniających 
wszystkie ważniejsze zasady zwalczania i 
obrony samochodów pancernych, ilustra- 
` cyj traktowanych w sposób artystyczny 
i tem odbiegających od zwykłych „boho- 
mazów“ w tego rodzaju popularnych wy- 
dawnictwach. Również doskonały druk i 
staranność kowekty wyróżniają korzystnie 
tę pracę. 

Gdynia Port. 
W. Downarowicz, 
Gdyni,, wydanie II, 1931/32. 
Polskiej Agencji Telegraficznej, Š 

Dwujęzyczńy ten informator (polski i 
angielski) służyć ma oczywiście dla użytku 
komendantów,  zawijających do portu 
Gdyńskiego okrętów, oraz dla kupców, ma- 
jących do załatwienia w tym porcie inte- 
resy. Zwykłe w tego rodzaju przewodniku 
informacje ożywiono szeregiem pięknych 
widoków tego wspaniałego portu, z któ- 
rego słusznie tak dumną jest cała Polska. 
Sam opis portu i miasta wraz ze zwięzłym 
szkicem tak niezwykle krótkiego, lecz po- 
tężnego rozwoju Gdyni musi napełnić każ- 
dokonanego przez 


Opracował 
„Р.АТ“ w 
Nakładem 


Informator. 
kierownik 


dego podziwem dla 
Polskę dzieła. Informator wydany jest bar- 
dzo starannie, zarówno pod względem bo- 
gactwa i usystematyzowania informacji, jak 
i pod względem graficznym. Format bar- 
dzo poręczny, papier doskonały, druk nie- 
naganny. 

Państwowy Fundusz Drogowy. Opraco- 
wał Gustaw Szymkiewicz, Naczelnik Wy- 
działu Prawno-Budowlanego Ministerstwa 
Robót Publicznych. Warszawa, 1931. Na- 
kładem własnym. 


Książka zawiera, poza ustawą o Państwo-. 


wym Funduszu Drogowym rozporządzenie 
Rady Ministrów, ustalające nowe stawki 
opłat, nowe rozporządzenia wykonawcze 
z padziernika 1931 r. dopuszczające mię- 
dzy innemi wozkładanie opłat na raty, wy- 
ciągi z innych ustaw mających związek z 
ustawą o Państwowym Funduszu Drogo- 
wym, okólniki i wyjaśnienia Ministerstwa 
Robót Publicznych, wreszcie jako załącz- 
nik tabelę opłat od wszelkiego rodzaju po- 
jazdów: osobowych, ciężarowych i moto- 
cykli, przeznaczonych do użytku własne- 
go i do celów zarobkowych, o obręczach 
gumowych pełnych i dętych i o obręczach 
żelaznych. Ponadto książka zaopatrzona 
jest w wykaz przedmiotowo-alfabetyczny. 
Cena książki wynosi 4 zł, z przesyłką 
pocztową 5 zł. Należy przypuszczać, że 
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książka będzie użyteczną zarówno dla 
władz powołanych do wymierzania opłat, 
jak i dla właścicieli pojazdów mechanicz- 
nych i wogóle osób obowiązanych do ui- 
szczania opłat na rzecz Państwowego Fun- 
duszu Drogowego. 

Turystyczny Przewodnik Kolejowy po 
Polsce północno-zachodniej. 

Ministerstwo Komunikacji uważa popie- 
ranie ruchu turystycznego na leżące w in- 
teresie wzrostu dochodowości koleji i z te- 
go powodu, wzorując się na niektórych 
kolejach zagranicznych, zainaugurowało w 
roku 1926 wydanie „Ilustrowanego Prze- 
wodnika Kolejowego po Polsce“, który w 
4-ch tomach ma objąć całą Polskę. Tom. 1 
w opracowaniu Dr. Mieczysława Orłowi- 
cza, obejmujący Polskę południowo-zacho- 
dnią wyszedł w roku 1926 — Świeżo po- 
jawił się w opracowaniu tego samego au- 
tora tom II, obejmujący Polskę północno- 
zachodnią, od Warszawy i Łodzi po wy- 
brzeża Bałtyku, przyczem w dodatku po- 
mieszczono też przewodnik po Wolnem 
mieście Gdańsku. Тот ten ozdobiony na 
okładce barwną ilustracją ratusza w Po- 
znaniu, wykonaną wedle obrazu Stanisława 
Norblina, przedstawia się jako okazała 
książka (230 stron), bogata w treść i ilu- 
stracje (153), bez zarzutu wykonane syste- 
mem rotograwiur, a niska cena (zł. 3) ma 
umożliwić nabywanie przewodnika przez 
niezamożnych turystów i przyczynić się w 
ten sposób do propagandy turystycznej 
północnoszachodniej Polski. Przewodnik 
znajduje się w sprzedaży w księgarniach. 
drukiem bez wskazania źródła, z wydanego 
2 lata temu przez Automobilklub Polski 
„Przewodnika Samochodowego po Polsce“. 
Przewodnik znajduje się już w sprzedaży 
w księgarniach „północno-zachodniej Polski. 
Jedyny jego minus to to, że większość opi- 
sów miejscowości jest dosłownym przedru- 
kiem (bez wskazania źródła) z wydanego 
2 lata temu przez Automobilklub Po'ski 
„Przewodnika Samochodowego po Polsce“. 

Zasady Działania i Obsługi Samcchodu. 
ilustracyj, 217 
stron. Wydawnictwo M. Arcta w Warsza- 
wie, 1931. Cena brosz. 8.80, w opr. rr. 

Książka ta zawiera jasny i zwięzły wy: 
kład o działaniu i obsłudze samochodu z 
uwzględnieniem uszkodzeń i 
sposobów ich naprawy. Wykład dostoso- 
wany jest do poziomu kursów samocho- 


obszernem 


dowych. Dlatego też autor kładzie najwięk- 
szy nacisk na opis tych mechanizmów sa- 
mochodu, które w codziennej praktyce 
kierowców ulegają najczęstszym uszkodze- 
niom i wymagają kontroli działania. Tem 
też należy tłomaczyć. obszerne ujęcie roz- 
działów o karburacji i instalacji elektrycz- 
nej na samochodzie. Na podkreślenie za- 
sługuje systematyczny i zwięzły układ wy- 


kładu, oraz język jakim napisana jest 
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książka. Tekst nie zawiera obcych nalecia- 
łości językowych, któremi niestety zachwa- 
szczone jest polskie słownictwo samocho- 
dowe. z 

Rysunki wykonane są starannie i umie- 
jętnie dobrane, co przyczynia się do łatwe- 
go opanowania treści. Jakkolwiek podręcz- 
mik napisany jest dla automobilistów 1 
uczniów kursów samochodowych, to jed- 
nak ze względu na szczegółowy opis i wy- 
łożone zasady silnika spalinowego, mające- 
go dziś szerokie zastosowanie w lotnictwie, 
motockliźmie, żegludze, w rolnictwie it. d., 
może być również bardzo pożytecznym dla 
uczniów szkół technicznych. 

Razi nas jedynie w pracy tej definicja 
silnika spalinowego: „Mechanizm wytwa- 
rzający pracę mechaniczną kosztem sił wy- 
buchowych  materjałów łatwopalnych na- 
zywamy silnikiem spalinowym“. Siła wy- 
buchu zdolna jest wykonać pracę mecha- 
niczną i bez pośrednictwa jakiegokolwiek 
mechanizmu. Silnik jest właściwie mecha- 
nizmem wyzwalającym energję utajoną w 
paliwie, względnie przetwarzającym ` pewną 
formę energji na inną. Silnik zaś spalino- 
wy — urządzeniem bezpośrednio wyzwala- 
jącem energję cieplną i przetwarzającem ją 
na energję mechaniczną. Pojęcie pracy na- 
leży w definicji silnika pominąć, ponieważ 
silnik w biegu jałowym pracy nie wyko- 
nuje. Korekta niedbała, na stronicy 97 na- 
wet taki lapsus w tytule: „przeciwsutkowe 
paliwa“ (przeciwstukowe). Format książki 
jest dostosowany do użytku praktycznego. 

J. Makłowicz. Zmotoryzujmy Polskę. 
Nakładem autora. Kraków, 1931. 

Znany popularyzator i autor wielu prac 
z dziedziny moralności i religji Ks .]. Ma- 
kłowicz rzuca tym razem hasło: „Zmoto- 
ryzujmy Polskę“, widząc słusznie w mo- 
toryzacji źródło dobrobytu kraju i wsze- 
lakich korzyści. Książeczka ta napisana jest 
z niezwykłym entuzjazmem dla samochodu, 
który dzięki przekonywującej argumenta- 
jeszcze bardziej dzięki zebraniu 
bardzo dużej ilości przykładów zastosowa- 
nia samochodu i korzyści jakie on daje, 
udziela się i czytelnikom. Książeczka prze- 
znaczona jest dla jaknajszerszych warstw 
społeczeństwa — dla szkół, włościan, ro- 
bovników i t. d., i napisana jest przeto ję* 
zykiem bardzo przystępnym, a tchnąc 
prawdziwie szczerym podziwem dla t-go 
jednego z najpiękniejszych wynalazków 
ludzkości jakim jest samochód — dosko- 
nale spełni swoją rolę propagandową. !m- 
ponuje wprost pracowitość autora, który 
dla napisania niewielkiej (38 stron druku) 
książeczki przewertował całą literaturę sa- 
mochodową polską i poza tem z niesłycha- 
nie licznych innych źródeł czerpał swoje 
wiadomości. Książeczka wydana jest sta- 
rannie i powinna znaleźć się w każdej bez 
wyjątku polskiej bibljotece szkolnej. 
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ROK X 
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Spis artykułów zamieszczonych w roczniku 1931 


TECHNIKA I WYNALAZKI: 

Co przyniesie nowy rok w: technice samochodowej — 
K. Wallmoden. Nr. I, str. 9. 

Wolne koło w skrzynce przekładni Nr. I, str. 32. 

Przyrządy wtryskowe do szybkobieżnych silników 
Diesela — inż. Antoni Rościszewski. Nr. II, str. 25, 
NEC Ste rr: 

Elektromagnetyczna skrzynka przekładniowa. Nr. II, 


str. 30. 
Nowości konstrukcyjne. Nr. П, str. 36. Nr. Ш, str. зо. 
Chłodzenie oliwy w silnikach samochodowych — Sta- 


nisław Szydelski. Nr. IV, str. 27. 
Postępy w budowie motocykli. Nr. IV, str. 35. 


Sprawdzanie stanu samochodu — inż. E. Porębski, Nr. 
А61 122 

Techniczne wskazówki pielęgnacji samochodów. Nr. 
05288 

Trzymanie drogi — St. Szydelski. Nr. VI, str. 30. 

Rozważania na temat hamulców — inż. E. Porębski, 
Ne МГ. 31. 


Nowy samochód rekordowy. Nr. VII, str. 30. 
Nowe modele Fiata-522. Nr. VIII, str. 34. 


Silniki Diesla w zastosowaniu do samochodów — inż. 
E. Porębski. Nr. IX, str. 23. Nr. X, str. 24. Nr. 
PAESE 25: 


Pneumatyki kolejowe. Nr. X, str. 6. 

Miniaturowe bolidy — Marjan Krynicki. Nr. X, str. 14. 

Poradnik techniczny — inż. E. Porębski. Nr. X, str. 27. 

Karburator chemiczny — Władysław Godłowski. Nr. 
KSL 28: 

Elastyczność silnika samochodowego — inż. Ornstein. 
Nr. ХІ, str. 26. i 

Wpływ samochodu na nowoczesne konstrukcje moto- 
cyklowe — inż. Adam Gliick. Nr. XI str. 23. 


Nr. XII, str. 32. 


PRZEMYSŁ I HANDEL: 

Między starym i nowym rokiem — M. de 
Nr. I, str. 24. 

Kryzys w Ameryce. Nr. ШЇ SCE. +29. 

Handel samochodowy w 1930 roku. Nr. IV, str. 34. 

Nowa fabryka Forda w Anglji. Nr. V, str. 33. 

O program motoryzacji — K. Wałlmoden. Nr. VI 
str. 28. ; 

Pionier przemyslu samochodowego — Andrzej Citroën. 
Nr. VII, str. 31. Nr. УШ, str. 42. | 

Przemysł samochodowy Italji w świetle cyfr statystycz- 


Lavaux. 


nych — Z. W. G. Nr. VIII, str. 37. 

Gdy nie wie lewica co czyni prawica. Nr. IX, str. 5. 

O programie motoryzacji — inż. St. Rużycki. Nr. IX, 
562.722. 


Światowy przemysł samochodowy w dobie kryzysu 
gospodarczego—Zygmunt Cithurus. Nr. X, str. 20. 

Nieco o gruchotach — Н. С. Nr. X, str. 17. 

Czy program motoryzacji jest zły — xy. Nr. XI, str. 24. 

W poszukiwaniu tematu gwiazdkowego. Nr. XII, str. 5. 

Kolej czy samochód — Stanisław Szydelski. Nr. XII, 


str. 30. 


STATYSTYKA: 


Ostatnie półrocze wykazuje poprawę Nr. IV, str. 5. 
Znaczny przyrost liczby motocykli. Nr. IV, str. 6. 


Rozpowszechnienie mieszanek spirytusowych do napę- 
| _— du motorów w Europie. Nr. V, str. 14. 
Światowa statystyka samochodowa. Nr. V, str. 13. 
Ubytek samochodów — przyrost motocykli. Nr. XI, 


str. 6. 
PRAWODAWSTWO: 
Koncesjonowanie komunikacji autobusowej — Wł. 


Przyłuski. Nr. L str. 33. _. 

Samochód na usługach prawa i zbrodni w Londynie — 
Michał Godlewski. Nr. II, str. 28. 

Państwowy fundusz drogowy — K. Wallmoden. Nr. 
У, str. 9. 

Samochód a Temida. Nr. V, str. 20. З 

Wolna Trybuna — Głos czytelnika w sprawie podatku 
od samochodów — Ryszard Chełmicki. Nr. V, 


str. 29. 

Ustawa o Państwowym Funduszu Drogowym. Nr. V, 
Str. 30. 

Najnowsze układy międzynarodowe w sprawach ruchu 
samochodowego — inż. R. Minchejmer. Nr. VI, 
StR BR 

Stronica prawnika — Bez obrońcy — K. T. M. W. Nr. 
VI, str. 26. 

Stronica prawnika — Orzecznictwo Sądów a ruch po- 


jazdów mechanicznych—E. Wiś. sędzia. Nr. VII, 
seri 26. МЕ DX ану 18, Sr XO SUW ros Nr. 
XI, str. 21. Nr. ХП, str. 26. 
Kwartalna kronika ustawodawstwa samochodowego. 
Nr. IX, str. 29. Nr. XII, str. 28. 
Kontrola ruchu drogowego przez członków Klubów 
Automobilowych. Nr. X, str. 26. 
Właściwy kurs. — a. K. W. №. yQ ез zo: 


WYSTAWY I POKAZY: 


Piękne samochody. II serja. 
Wystawa motocyklowa w 
Nr. Ш, str. 18. 
Berliński. salon samochodowy — inż. Adam Glück. 
Nr. IV, str. 7. 

Wystawa kolonjalna w Paryżu. Nr. VI, str. 18. 

Konkurs piękności samochodów A. P. Nr. VI, str. 24. 

Medjolański Salon Automobilowy 1931 r. — Jan Erlich. 
Nr. VIII, str. 26. 

Salon Paryski 1931 r. — inż. G. Goldberg. Nr. XII, 
str. Io. 

Rzut oka na 25 salon samochodowy 
stawie recenzji pism — inż. Mn. 

Wystawa samochodów w Londynie — M. K. Nr. 
Str. 17. 

Citroën. Nr. ХП, str. 24. 


DROGI I RUCH DROGOWY: 
Numeracja głównych arterji drogowych w Polsce — 

Z. Klaczyńska. Nr. I, str. 30. 
Znaki drogowe. Nr. II, EA ў О а 
Zapoczątkowanie organizacji аксу ratowniczej na dro- 
Bi Я Zofja Klaczyñska. 


NE SESS 
Medjolanie — Jan Erlich. 


w Paryżu na pod- 
Nr. XII, str. 12. 
XII, 


gach publicznych w Polsce — 
Nr. II, str. 31. "AA д 
Na marginesie sprawy drogowej — 102. M. Masłowski. 
Nr. IV, str. 14. 
Zaranie nowej ery sprawy drogowej w Polsce — Z. 


Klaczyńska. Nr. V, str. rr. 


A U: 


ROK X 


Wrażenia z Ameryki — Adam Mincheimer. Nr. I, str. 
20. Nr. Ш, str. 20. Nr. V, str. 16. ; 
Sprzymierzeńcy automobilisty па drogach publicznych 

— Zofja Klaczyńska. VII, str. 22. | j 
Drogi Italji w starożytności i w dobie obecnej — S. Fia- 
vangra. Nr. VIII, str. 40. 
оо О БИМ 9 8: 
Jeszcze o katastrofie dróg polskich. Nr. ХІ, str. 3. ` 
Zjazd inżynierów drogowych Rzeczypospolitej Polskiej. 
ПУЕ AUE Gi PZ 


TURYSTYKA: 

Samochodem po Polsce — I. Makomaski. Nr. I, str. 11. 

Wycieczka do Afryki — Janusz Regulski. Nr. II, str. ro. 
Nr. III, str. 14. Nr. IV, str. 18. 

Jezioro Narocz — Zofja Klaczyńska. Nr. II, str. 17. 

W Brazylji — B. P. Nr. П, str. 24. 

Autem przez afrykańskie parki narodowe — Marja 
Szachówna. Nr. III, str. 6. 

Turystyka a zdrojowiska. Nr. VI, str. 5. 

Autem po polskich zdrojowiskach — M. Szachówna. 
Nr. VU 50 72 

Pod turystyczną banderą. Nr. VI, str. 9. 

Arkadja — Br. Podczaski. Nr. VI, str. 15. 

W ojczyźnie Wilhelma Tella — Br. Podczaski. Nr. 
МАШЫ ре. Т8. 

Bergamo — Zofja Klaczyñska. Nr. VIII, str. 15. 

Autem po Italji — I. Makomaski. Nr. VIII, str. 17. 


Dokąd udać się na wywczasy letnie — Zakopane. — 
Karol Kwaśniewski. Nr. VIII, str. 32. 
Pojezierze Suwalsko-Augustowskie — M. Szachówna. 


Nr. IX, str. 14. 
Troki — Zofja Klaczyńska. Nr. X, str. 7. 
Autem na Kurpie — Marja Szachówna. Nr. XI, str. 12. 
Piękne szlaki turystyczne w Beskidach Śląskich. — 
Z. W. С. Nr. XII, str. 21. 


SPORT I KLUBY: 


Sport. Nr. I, str. до. Nr. II, str. 33. 
_ Nr. IV, str. зо. Nr. У, str. 26. 

Międzyklubowy Zjazd Automobilowy. Nr. II, str. 5. 

Elita polskich jeźdzców automobilowych Nr. II, str. 8. 

Automobilizm Wielkopolski w 1930 r. — Alfred Chrza- 
nowski. Nr. II, str. 21. 

Regulamin X-go Międzynarodowego Raidu A. P. 
ГЕШ SR go 

395 kilometrów na godzinę. Nr. Ш, str. то. 

Zjazd Gwiaździsty do Monte Carlo. Nr. III, str. 24. 


Nr. Ш, str. 27. 


WARUNKI PRENUMERATY 


miesięcznika Auto na rok 1932 


Rocznie . . zł. 10, 
Półrocznie . „AD 
Kwartalnie . ». 2.50 


Prenumeratę należy wpłacać do P. K. O. na konto 
Automobilklubu Polski Nr. 1648, zaznaczając na blankiecie 
wpłatowym: „Prenumerata Auto“, 


Od stycznia 1932 r. cena pojedyńczego numeru I złoty. 


CENY OGŁOSZEŃ 


Cała strona — 1/2 str. — 1/3 str. —1/4 str.— 1/8 str. — 1/16 str. 
Przed tekstem Zł. 480. — 255. — 174. - 135. — 15. — 39. 
tekšcie 555405 285.— 195. — 150, — 78. - 42. 
Za tekstem ;+ 390. — 204, — 140, — 105. - 54, — 27. — 


Pierwsza okładka Zł. 750. - Czwarta okładka Zł. 600. — 


Drugi kolor o 100 złotych drożej, 
Druk wielobarwny (trzy kolory j k 2 
š D y) o, кї. 250 drożej, i tylko przy ogłosze 
niach całostronicowych. Wkładki dostarczone БЕРЕР, klijenta SH ŻE 200.— 
1 zwrot porta pocztowego, 


CLOY 
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> 
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Międzynarodowy wyścig okrężny we Lwowie. Nr. IV, 
str. 20. 

Ku czci Bergameńczyków — I. M. Nr. IV, str. 36. 

Grand Prix Monaco. Nr. VI, str. 22. 

Targa Florio. Nr. VI, str. 22. 

Pochwała sportów motorowych. Nr. VII, str. 5. 

Międzynarodowe Wyścigi Okrężne we Lwowie — Mar- 
jan Krynicki. Nr. VII, str. 7. 

Krakowski Turniej Automobilowy — M. К. Nr. VII, 
str. 13. 

Próby szybkości. Nr. VII, str. r4. 

Raid motocyklowy. Nr. VII, str. 15. 

Wielkie imprezy zagraniczne. Nr. VII, str. 16. 

Tatra w Raidzie niemieckim. Nr. VII, str. 27. 
Z życia Pomorskiego Automobilklubu. Nr VII, str. 33. 
Z powodu przyjazdu automobilistów włoskich do Pol- 
ski — A. Menotti-Corvi. Nr. VIII, str. 5. 
Lista uczestników wycieczki włoskiej. Nr. VIII, str. 6. 
Wycieczka Automobilklubu Bergamo do Polski. Nr. 
VIII, str. 7. 

Przemówienie Prezesa Automobilklubu Bergamo p. A. 
Pesenti Nr. VIII, str. 12. 

Sport samochodowy w Italji — M. Krynicki. Nr. VIII, 
str. 21. 

Wielkie zawody zagraniczne. Nr. VIII, str. 23. 

IV Międzynarodowy wyścig Tatrzański — M. Krynicki. 
Nr. IX, str. 7. 

Nowe rekordy inż. Liefeldta. Nr. IX, str. rr. 

Wyścig o puhar Bałtyku. Nr. IX, str. r2. 

Wolna trybuna. Nr. X. str. 18. Nr. ХП, str. 16. 

Fatalne dziesięciolecie. — Marjan Krynicki. Nr. XI, 
str. 5. 

Masarykiv Okruh — M. К. Nr. XI, str. 8. 

Pościg za lisem L. A. K. Nr. XI, str. 16. 

Zamknięcie sezonu sportowego P. A. Nr. XI, str. 16. 

Wolna Trybuna — Adam Dygat. Nr. XI, str. 17. 

Międzynarodowy Kalendarz sportowy samochodowy 
i motocyklowy na rok 1932. Nr. ХП, str. 8. 

Mistrzowie steru w karykaturze — J. Jarosz. Nr. XII, 
Str. ту. 


KRONIKA: 


Kronika. Nr. VI, str. 34. Nr. УП, str. 34. Nr. VIII, str. 
44. Nr. IX, str. 26. Nr. X, str. 30. Nr. XI, str. 30. 
Nr. XII, str. 35. 


PIŚMIENNICTWO: 
Nowe wydawnictwa. Nr. IX, str. 31. Nr. XII, str. 37. 


NA JEDNEJ PŁYCIE ODEON- 
OTO ODPOWIEDŹ TECHNIKI 
NA HASŁO OSZCZĘDNOŚCI. 
TĘ UCIESZNĄ PŁYTĘ, ZAWIE: 
RAJĄCĄ 6 RÓŻNYCH UTWO- 
RÓW NABYĆ MOŻNA 
ZA NORMALNĄ CENĘ 


ТП 


В. RUDZKI 


MARSZAŁKOWSKA 146 I 87— NOWY-ŚWIAT 69 


Swa 


KIERUNKOWSKĄZ ВОЅСНА. Podaje w dzień i w nocy wyraźnie kierunek! Samoczynne wyłączanie. 
REFLEKTORY POSZUKUJĄCE BOSCHA. Ruchomy we wszystkich kierunkach, z lusterkiem. 
WYCIERACZKI BOSCHA. Stale jasne pole widzenia, a więc wygodna, pewna jazda! 
SYGNAŁY BOSCHA. Ostrzegają prędko i skutecznie, nie drażnią ucha! 

PRZEDSTAWICIELSTWO FIRMY 


ROBERT BOSCH, STUTTGART, I. KESTENBAUM 
Warszawa Wilcza 29, Telef, 8-70-87 
WŁASNE WARSZTATY: WIKTORSKA 10 Telef. 8-17-17. 


SPÓŁKA AKCYJNA POLECA: 
PRZEMYSŁU I HANDLU PAPIERNICZEGO Š 


„DAWIDOWICZ, KEMPIŃSKI I S=“ PAPI E W WIELKIM 
WARSZAWA, CHMIELNA 43 WYBORZE 


TEL.: EKSPEDYCJA 246-68 i 246-69, GABINET SZEFÓW 253-56, BUCHALTERLA 253-56 dod. 


Pierwsza Krajowa 
Fabryka Akumulatorów 


„ERGS” 


Warszawa, Elektoralna [9 
Tel. 793-59, 710-08. 
. Fabryka ul. Zagłoby 9 


i przemysłowe 


przeciwślizgowe па -opony 
( i gumy pelne oraz wszelkie 
í lañcuchy samochodowe 


POLECA 
SKLAD SPECJALNY 


Е ROTAX 


Warszawa, ul. Niecała № 1. 


ODDZIAŁY: 

w Poznaniu w Krakowie 
Bydgoszczy Łodzi 
Katowicach Kielcach 
Lwowie Lublinie 


BENZYNA ЕЕ. SCZĘŚCI ZAMIENNE, 
kac w. A FORD i 
OLEJE SMARY « Y Kazimierz | ИМ akCESORJA ep 


MARSZAŁKOWSKA 19. tel, В 22. 25, 


° На PIĘKNA 11.råg Mokotowskie 
4 Ę tel. 8.55-41. > 


NOWA WZMOCNIONA 
OPONA BALONOWA 


NAJWYŻSZA WARTOŚĆ ` 
W  HISTORJI PRZEMYSŁU OPONOWEGO 


N wzmocniona opona FIRESTONE ustanawia dalszy rekord 

wartości i obsługi, nieznany dotychczas w przemyśle oponowym. 
Dostosowana do spółczesnych potrzeb oszczędności, wytrzymałości 
i kilometrażu, odpowiada wymaganiom co do szybkości i bezpieczeństwa 
połączonego z wygodą. Zapewnia Wam niski koszt eksploatacji... 
Jako nowy standart wartośći wyprzedza potrzeby najszybszych samo- 
chodów... W oponie tej zastosowane są nowoczesne zasady 
budowy, wprowadzone przez wynalazcę opon balonowych. Pragniemy 
skłonić Was do nabycia całego kompletu... Będziecie zawsze 
zadowoleni z Waszego wyboru, albowiem da Wam to nowe 
idee o kilometrażu i oszczędnośći. Jest to niezwykła okazja... 
gdyż w całym świecie niema podobnej do niej opony 


“| 
| 
z! 
| 
| 
| 


Zakł, Grał. E. i Dra K. Koziańskich w Warszawie. 


